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Najwłaściwszy hołd twórcom Konstytucji 3 maja

Nasza codzienna praca
nad urzeczywistnieniem ich ideałów

Przemówienie radiowe Prezydenta Bieruta
Dnia 3 maja Prezydent Rzeczypospolitej wy 

głosił ptzemówierre przez rad(o. kilka ustępów 
z którego poniżej przytaczamy.

Najbardziej pozytywną i postępową cechą 
Konstytucji 3-Majowej, — mówi m. m. Prezy­
dent — było to. te odźwterc adlala ona istnie­
nie w gpo'eczeretwie głębokiego nurta ideolo­
gicznego. moralnego, umysłowego, opartego o 
nowe dążenia człowieka do lepszego i sprawie 
d*'iwszego ustroju. Jej słabością natomiast było 
to, że postępowemu mirtowi ideolog cznemu 
nie towarzyszyły odpowiednie konkretne prze 
mi any spo'eezne. Przyczyny tej niekonsekwen­
cji należy szukać przede wszystkim w istnieją­
cych podówczas niedostatecznie dojrzałych i 
rozwiniętych stosunkach spo-leczno-oołitycz- 
aych.

Źyjemy obecnie na progu nowego, zgoła od­
miennego okresu dziejów Zmieniły sie do gran 
tu stosunki społeczne, polityczne, gospodarcze, 
kulturalne, w porównaniu z okresem > z przed 
półtora wieku. Przywileje stan' we szlachty » 
możnowładztwa które ’Constyuc.ia trzeciomajo 
ma musiala jeszcze uznawać za „Prawa wieczy 
ste f niewzruszone“, zniknęły dziś bez śladu 
wraz z samą szlachtą i możnowładztwem, lud 
pracujący pozbawiony podówczas nawet mia­
na człowieka I obywatela — jest dziś niezależ­
nym i pełnoprawnym współtwórcą życia spo­
łecznego i współgospodarzem Pa listwa.

Polska jest dzAś wolnym i suwerennym pań­
stwem i pie rządzą nrą — jak wówczas — 
czymrkf obcych potęg ani elektorowie z ob» 
cych dynast*». Naród polski, jako całość, a nie 
jedna iego uprzywilejowana cząstka, stanowi 
dziś prawa własne, według których potrzeby 
ogółno-narodowe to cel najwyższy i jedyny 
wszeHcch zadań państwowych i społecznych, 
podstawowe środk: wytwórcze, komunikacyj­
ne. kulturalne 1 wychowawcze znaiduią <re dziś 
w rękach Państwa, jako wykonawcy woF na» 
rodu. Ziemia, b'd^ca w'wczas wyłącznym mo­
nopolem szlachty » źródłem ucisku chłopa dzś 
przeszła w wieczyste posiadanie tych, którzy 
na niej pracują. Zmiany, jakie dokonały sę w 
c agu minlonegd półtorąwęcza, są tak głębo­
kie i Istotne, że każdy może spostrzec wiel» 
kość postępu naprzód i wzwyż, jak ego doko­
nał naród polski, m mo wielu nieszczęść i 
klęsk, takie w tym czasie nań spadały.

Ale dopiero w świetle porównania tych 
dwóch odmręnnych okresów historycznych sta* 
je s:ę wyrazistsza wełka i twórcza wycho­
wawcza rola potężnych nurtów deologicznych 
i uczuciowych, które wyprzedzały nadejście 
każdej nowe) epoki dziejowej.

IDEOWE DZIEDZICTWO
Ideały wychowawcze najświatlejszych o- 

faruych i postępowych pałr.otów z okresu 
Konstytucji 3»Majowej — Kołłątaja. Staszica 
A szeregu innych wyprzedziły ówczesną swo­
ja epokę 1 środow sko i napomykały na n eprze- 
zwvciężony zdawało się opór ówczesnego za« 
cofania i niepomyślnych stosunków społeczno- 
pol tycznych. Musiały snę uginać przed tym o- 
porem. — Ale ire to jest najważniejsze. Nowe 
idee zawsze wyrastały w istniejącej rzeczywf» 
stośoi historycznej jako najgłębsze iei grzecw- 
staw’ene. Ważne Jest to, że podstawa tych 
Ideałów była najbardziej postępowa i głęboka 
myśl o wyjątkowej twórczej roli człowieka i 
jego roli społecznej. Wyzwolć właściwą czło­
wiekowi energ ę twórczą z wszelk:ch pęt. któ» 
те nakłada nań nierówność społeczna — zna­
czy to wzmóc niepomiernie siłę twórczą całe­
go społeczeństwa. Uszlachetirć tę energę 
tw'rczą czowieka przez ‘wiadome planowe 
wychowanie w onarchi o najgłębsze, nowocze« 
sne doświadczenie pedagogiczne i o społeczną 
mvśl następn-wą. s ęgałącą Jak najdalej w przy­
szłość — takie najogóln ej hiorać idee s*aw a- 
la sobie komisja edukac* narodowej, począw» 
szy od łeł powstania z roku 1773.

Było to pierwsze ministerstwo oświaty w 
Polsce i Europie. Wok'ś piovo w|a;nie skuma­
ła się stopniowo naj-'wiatlejsza, najbardziej 
postępowa c&^ć ówczesnych umysłów, жара- 

lonych hasłem wielkiej reformy wychowawczej, 
wysuwanym jeszcze* przez Konarskiego,, kt'ry 
z tr. reforms wiązał idee odrodzenia Ojczyzny. 
Po raz pierwszy postanowiono sprawę oświaty, 
jako spraw? narodową ipubliczną.

Po raz pierwszy wysuni ito jeszcze bardziej 
śmiałą i śiwiatoburczi na'»wczas zasad»*,, że mo­
ralność jest postulatem nie tylko religii, ale 
i rozumu, że kształtuje jh wla'nie dopiero po­
ziom wiedzy i »'wiaty. Dlatego też do progra­
mu o'wiatowego wręczono wychowanie etyczne 
i obywatelskie. Właśnie już w'wczas przed 170

Prowizoryczne porozumienie handlowe 
pomiędzy Polską a Czechosłowacją

Pomyślny przebieg rokowań gospodarczych ‘i
WARSZAWA. 3. 5. (PAP). — Dnia 2 maja 

br. został podpisany w Pradze protok'C, normu 
j;cy obr't towarowy miądzy Czechosłowacją 
i Polsk* na okres od 1 maja do 1 lipca br.

Inauguruj ;c rokowania gospodarcze łni*dzy 
Czechosłowacją i Polski, szefowie delegacyj 
ministrowie Ripka i Minc o'wiadczyli, łe dą­
żyć do uzyokania zamierzonych re Tuba­
to'w w terminie przewidzianym w komunikacie 
warszawskim, opublikowanym z okazji podpi­
sania uk'adu o wzajemnej «o^ocy i nrz.v|ażn' 
mi'idzy Czechosłowacją i Polską 10 marca 
1947 r.

Rozpoczęte przed dwoma tygodniami w 
Pradze rokowania toczr1 się, zgodnie z ustalo­
nym planem, we wszystkich komisjach.

Delegacje obu rząd' w na okres trwania ne- 
yoclpovl. obeirrmT°evch h»rd~n стежок: zakres 
zagadnień, postanowiły porozumieć się co do

Masakra 1-Majowa na Sycylii
Strajk generalny w całych Włoszech jako protest przeciwko zbrodni faszystów
RZYM. 3. 5. (PAP). — W oska konfedera­

cja zwhzk'w zawodowych ogłosiła strajk po­
wszechny w całym kraju na znak protestu prze 
ciwko 1 majowym wypadkom na Sycylii, w 
kt'rych wyniku 8-miu uczestnik'w uroczysto- 
łci w dniu 1 maja zosta o zastrzelonych przez 
profaszystowskie elementy.

RZYM. 3. 5. (PAP). — W czasie posiedze­
nia włoskiej konstytuanty doszło do gorszą-

Asy przemysłu niemleckle»o 

na ławie oskarżonych 
Proces przeciwko dyrektorom I. G. Farbenindustrie

BERLIN 3. 5. (PAP). — W Norymberdze 
rozpoczął się w sobotę proces przeciwko 24 dy 
rektorom I. G. Farbenindustrie, olbrzymiego 
chemicznego koncernu niemieckiego, oskanżo 
nym o udział w przygotowaniu wojny. G*ów- 
ny prokurator amerykański, gen. Tayloi^wy­
sunął w akcie oskarżenia również zarzuty o 
popełnienie przestępstw wojennych oraz prze­
ciwko ludzkości. Ponadto oskarżenie stwier­
dza. że w chwili, gdy partia narodowo - socja­
listyczna wępwyborach w roku 1932 straciła 2 
miliony g'osów i dalszy jej rozwój był zagro­
żony. Hitler zaapelował do przemysłu, który 
udzielił ponarcia. Latem 1938 roku I. G. Far­
benindustrie przygotowały się soecjalnie in­
tensywnie do wojny chemicznej. Akt oskarże­
nia zaznacza, że pod koniec wojny blisko 50 
proc, robotników tego koncernu stanowili cu­
dzoziemcy.

Jak wynika z aktu oskarżenia, I. G. Far- 
benindustrie objęły cały przemysł chemiczny w

i
laty postawiono zasadę, że celem wychowania 
i oświaty musi być stworzenie 
nowego typu cz'owieka jak najwyżej uspołe­
cznionego obywatela patrioty, noszącego w so­
bie głrbokie poczucie odpowiedzialności za 
sw'd nar'd i jego losy.
NA CZOŁO WYSUWAJĄ SIĘ ZADANIA 

WYCHOWAWCZE
CT. moglibyśmy doda* dziś do tak sformu- 

'owanej zasady? Chyba tylko to, te posiada 
ona wla'nie dziś szczeg'lna sile aktualności. 
Jesteśmy dziś czynnymi współuczestnikami

mo'liwo'ci natychmiastowego nawiązania sto- 
sunk'fw handlowych na czas aż do podpisania 
uk’ad'w przewidzianych w komunikacie war­
szawskim, a to w celu niezwłocznego otwarcia 
granicy polsko - czechos'owackiej dla normal­
nych obrot" w towarowych.

Podpisany 2 maja protok'1 jest władnie re­
zultatem tego porozumienia. W wykonaniu 
tego porozumiema Polsku dostarczy Czechos’o 
wacji w okresie 2 miesi '«y w?gla, c^nku suro­
wego, cynku elektrotechnicznego i pyłu cyn­
kowego.

Czechosłowacja zaś Polsce w tym samym 
okresie sadzeniaków, kaolinu, glin ogniotrwa­
łych, artykukw technicznych, maszyn, narz> 
dzi, opon samochodowych.itd. — Cafo-ć roko­
wań przebiega w niezwykle serdecznej atmos­
ferze 1 nale‘y spodziewa* się, że zakończę się 
one pomyślnie w przewidzianym terminie.

cych zaj‘ć na tle 1 majowej masakry sycylij­
skiej. Zarzuty posi w lewicowych pod adresem 
przedstawicieli skrajnej prawicy o wsp'»'odpo­
wiedzialno'»* za zaj/cia na Sycylii spotkały się 
z gwaltownę reakcje i przewodnicz*сети zgro­
madzenia z wielkim trudem udało się przypr«''- 
ci* porządek na sali. Wediug o'wiadczenia mi­
nistra spraw wewnętrznych, odpowiedzialno'ć 
za śmierć 8-miu osCb i ranienie 33 w czasie 

Polsce po zajęciu jej przez Niemców. Proku­
rator Taylor podkreślił w wygłoszonej na 
wst?ipie rozprawy mowie, że w procesie tym 
na ławie oskarżonych znajduję się ludzie naj­
bardziej odpowiedzialni za wszystkie straszli­
we przestępstwa popełnione przez III Rzeszę 
przeciwko cywilizacji.

Na ławie oskarżonych zasiedli: Karl Krauch 
— były prezes rady nadzorczej I. G. Farben­
werke i by у komisarz do spraw niemieckiej 
produkcji chemicznej — Schmitz — przewodni 
czrcy biura dyrektor'w, Georg von Schnitter 
— cz'onek centralnego komitetu biura dyrek­
torów, Fritz Galewski, Heinrich Boerlein, 
Fritz Meer i Christian Schneider, członkowie 
centralnego komitetu, Otto Ambros, Max Il­
gner, Hans Kuehne, Wilhelm Mann 1 Hein­
rich Oster — dyrektorzy, Max Brugemann, se­
kretarz biura, Ernst Buergin, szef produkcji w 
dziale lekkich metali, Heinrich Buertefisch, je­
den ж dyrektorów blisko zaprzyjaźnionych s 
Himmlerem i ііші»

wielkiego odrodzenia i przełomu społecznego, 
którego zasięg ogarnia świat cały, a z którym 
zwiizane są jak najściślejsze potrzeby 1 zada­
nia narodowe. Ludzkość dopiero co wyrwała 
ąię ze śmiertelnego, zdawano się ucisku, naj- 
wi'kszego niebezpieczeństwa, jakie jej zagra­
żało w przebiegu dziej'w — niebezpieczeństwa 
nawrotu wstecz ku zwyrodnieniu I barbarzyń­
stwu, ktot'te narzucały światu siłą faszyzm f 
hitleryzm. Długo jeszcze wypadnie nam leczyê 
i naprawiać największe spustoszenia moralne» 
kt'Te w psychice ludzkiej dokonał ponury po­
ch 'd wojenny ideologii hitlerowskiej, a które­
go zarazki usiłują krzewić jak gdyby dalej 
odradzający się w świecie, mimo przebytych 
doświadczeń, imperializm wojujęcy. Okazuje 
się- że szlachetnemu pochodowi ducha ludzkie­
go wzwyti ku wyzwalającym nieogarnione dzie 
dżiny energii twćTczej człowieka zadaniom —< 
usiłuje nieodstępnie towarzyszyć ślepy, bru­
talny, niszczycielski instynkt egoizmu, chciwo­
ści i zachłanności warstw uprzywilejowanych. 
Czyi w walce o duszęi ludzką tych 2 przeciw­
stawnych sobie sił nie wysuwają się enżłw na 
czoło obok podstawowych zadań społeczno- 
gosnodarczych rćwnie£ i zadania wychowaw­
cze?

(Dalszy ciąg na stronie 2-ej).

Naokoło świata
NOWY JORK. 8. Б. (PAP). — Z lotniska 

nowojorskiego wystartował samolot amerykań­
ski „Grest Republic“ dla dokonania pr'bnego 
lotu do Kalkuty. Przelot miedzy tymi miasta­
mi, odleg ymi o 16 tys. km. ma trwać 48 go­
dzin. Z dniem 1 czerwca zostanie uruchomiona 
stala linia lotnicza naokoło świata na trasie 
Nowy Jork — Londyn — Karachi — Kalkuta 
— Tokio — Nowy Jork.

manifestacji w Palermo spada na tajną organi 
zację sycylijską. Oficjalny komunikat żwir z- 
k'^w zawodowych zapowiada strajk na znak 
protestu przeciwko „masakrze sycylijskiej“. 
Policja aresztowa'a w Palermo 65 osćb.

RZYM 3. 5. (PAP). — Szczegóły tragicz­
nych zajść w czasie 1-majowych manifestacji 
w Palermo na Sycylii przedstawiają się nastę 
pująco. Na Jednym z wieców, zorganizowa­
nych w tym mieście zebrało się kilka tysięcy 
robotników i ch'opów z pobliskich okolic. W 
chwili, kiedy Jeden z mówców rozpoczął prze 
mawiać, otwarty został na na zebrane tłumy 
ogień z karabinów maszynowych, trwaiący 
przez kilkanaście minut Zabitych zosta o 8 o- 
sób, zaś 33, w tym kobiety i dzieci, odnlos'y 
ciężkie rany. Masakra ta wywota'a we Wło­
szech olbrzymie wrażenie. Na znak żałoby 
zamknięto w ca’ym kraju wszystkie lokale 
rozrywkowe. W stolicy przerwano prace na 2 
godziny. Wysoki komisarz Sycylii — Selvaggi, 
zwrócił się do ludności z apelem o zachowa­
nie spokoju i zaczekanie na wyniki docho­
dzeń. Aresztowano 74 osoby.

Sekretarz sycylijskich związków zawodo­
wych Robietti oświadczył w wygłoszonym 
przez radio w Palermo przemówieniu, że ma 
sakra w tym mieście winna być dla narodu 
włoskiego oraz dla proletariatu całego świata 
obrazem tego, do czego zdolna jest reakcja i 
jakich chwyta się środków, ażeby przemocą 
zmienić wyraiżoną w wyborach wolę ludu sy 
cylijskiego. Minister spraw wewnętrznych o- 
świadczy| na konferencji prasowej, iż zajście 
wywołali zwyczajni kryminaliści. Oświadczę 
nie to skłoniło do przypusżtzenla, że docho­
dzenia będą prowadzone w błędnym kierun­
ku, albowiem dla każdego bezstronnego obser 
watora jasne jest, że zajście miało podłoże po­
lityczne.
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Wygraliśmy bitwę o przemysł - wygramy bitwę o handel
Ład i porządek zapanuje we wszystkich resortach życia zbiorowego

Przemawiając na uroczystościach 1-Majo- 
wych w Katowicach, minister Przemysłu i 
Handlu H. Minc podkreślił ze szczególną wy­
razistością proces postępującego uporządko- 
wywaoia naszego życia zborowego i państwo­
wego po okresie wojny I okupacji.

Wybory do Sejmu i przeprowadzenie amne« 
stili były zwrotnymi punktami w naszym ży­
ciu politycznym W pierwszym dwulechi o- 
gromnym wysiłkiem i ofiarnością rzesz robot­
niczych i pracowniczych wygraliśmy bitwę o 
przemysł. Bitwa ta została wygrana dlatego, 
że wprowadzone w życie ideały Manifestu 
Lipcowego wyzwoliły w masach robotnlczo- 
pracowmczych takie zasoby zapału i energii, 
które pozwoliły na odbudowę w szybkim tern« 
pie zakładów przemysłowych, na uruchomię» 
nie produkcji, która osiąga już, a w niektórych 
wypadkach nawet przekracza poziom 1 cyfry 
produkcji przedwojennej.

Zewnętrznym przejawem nowego stosunku 
robotn ików do pracy są m. in. honorowe sztan­
dary pracy, wprowadzane w roku ub. przez 
ministra Minca dla kopalń, przodujących w 
produkcji i wydajności. Te przechodnie sztan­
dary są zewnętrzną manifestacją postawy 
rzesz robotniczych, które pracują dziś wydaj­
nie nie tylko dla zapłaty, lecz które pracują 
tak, ponieważ zdają sobie dokładnie sprawę, 
że od ich wysiłku zależy przyszłość kraju 
Robotnik polski w noWej sytuacji socjalnej 
zdaje sobie z tego sprawę, że jego ciężkie o- 
becne warunki są wynikiem nie tylko wojny i 
okupacji, ale i zaniedbania socjalnego i gospo® 
darczego kraju, w jakim tkwiła Polska w okre« 
sie przedwojennym Wygraliśmy wojnę w zna- 
czen:u mHItamym i politycznym Pełne jednak 
zwycięstwo zostawię osiągnięte dop:ero wtedy 
gdy wygramy bitwę ze skutkami wojny i nad­
róbmy przedwojenne braki i niedociągnięcia.

Skutki wojny to anarchia polityczna, którą
podtrzymywał wszelkimi siłami obóz reakcji, 
to całkowite zdezorganizowanie aparatu pro­
dukcyjnego, to nieład na rynku gospodarczym. 
Robotnik uczynił wszystko, aby jak najszyb- 
oiei wygrać bitwę o pokój. Wbrew nadziejom 
rodzimej i obcei reakcji w Polsce zapanował 
ład polityczny. Nastąpiła rówmeż znaczna po* 
prawa i w dziedzinie gospodarczej. Polska 
z miesiąca na miesiąc coraz wlęcei produkuje- 
O owoce naszej produkcji’ zabiegać zaczyna’ą 
coraz licznie! obce państwa, nawet, te. które u* 
chodzą za najbardziej uprzemysłowione, cze­
go w'domym dowodem są zawerane przez 
nasz kra! umowy handlowe z innymi państwa­
mi, jak ostatnio z Wielką Brytanią.

Bitwa o pokój musi zakończyć s’ę i zakoń­
czy się pełnym zwycięstwem. Zakończy się 
wtedy, gdy w naszym życiu gosppdarczym na 
wszystkich odcinkach zapanuje fad i stabili­
zacja.

Przemówienie Prezydenta Bieruta
(Ciąg dalszy ze str. 1-szej).

Twierdząca odpowiedź na to pytanie wy­
nika jasno z samej oceny sytuacji i okresu hi­
storycznego w którym żyjemy. Przysz’ość Pol 
ski, jej odbudowa jej znaczenie, jej wielkość, 
jej wkład twórczy w zasoby kultury ogólno­
ludzkiej zależy dziś — po zwycięskim prze'a- 
maniu przez nas przeciwieństw, grożących na­
szemu istnieniu i naszej niepodległości — w 
znacznej mierze od teg* jak potrafimy wy­
chować pokolenia, które tę przyszłość wraz z 
nami i po nas będą utrwalać i rozwijać.

Bezsprzecznie — problem wychowawczy 
nabiera dziś w procesie pogłębienia przełomu 
spo’eezno - gospodarczego cech jednego z za­
dań centralnych, rozstrzygających nie tylko o 
przyszłości ale i o utrwaleniu dziś jeszcze 
Wielkich zwycięstw, które odnios’y dopiero cc 
zjednoczone narody w walce orępnej z barbe 
rzyństwem hitlerowskim. Pokonaliśmy zwy­
cięsko przemoc orężną wstecznictwa, ale nie 
zabiliśmy najbardziej ślepych i żywiołowych 
instynktów przemocy w psychice ludzkiej, nic 
zabezpieczyliśmy jeszcze m7odzieńczych serc 
i umysłów przed moralnymi zarazkami wstecz 
nictwa, egoizmu, chciwości, pożądań anty 
społecznych. Musimy to uczynić szybko i w 
skali, odpowiadającej naszym potrzebom. Wv 
suwa się konieczność uzupe’nienia naszych 
planów inwestycyjno - gospodarczych, głębo­
ko przemyślanych planem wychowawczym 
Przykładem takiego planu, jego niezwykłe’ 
śmiałości rozmachu na miarę wieków, winny 
nam posłużyć właśnie doświadczenia histo­
ryczne komisji edukacyjnej, doświadczenia 
największych naszych pedagogów —* oświa­
towców, wychowawców z okresu wielkiego 
dziejowego przełomu ideologicznego, z okre­
su. który przypomina nam dzisiaj rocznico 
konstytucji 3-majowej: Hugo Kołłątaj. Grze­
gorz Piramowicz, Stanisław Staszic, Ignacy 
Potocki i y/ielu Innych z najwybitniejszych 
umysłów tego okresu kreślili swe śmiałe idea­
ły wychowawcze w warunkach o ile gorszych 
od dzisiejszych, w środowisku zdecydowanie 
wrogim wobec ich myśli i zamiarów. Aby 
zdać sobie sprawę z tych warunków, wystar­

,Minister Minc powiedział w swoim katowni 
kim przemów eniu: — „Nadszedł czas, kiedy i 
Irzeba skończyć z dezorganizacją w handlu i ! 
spekulacją" Oświadczenie to min. Minie uzu» 
peln-il następującym stwierdzeniem: ..Chcemy, * 
aby rozwijała się inicjatywa prywatna, ale 
wszyscy ci, którzy próbują obdzierać ludzi 
pracy, będą zwalczani. Wygraliśmy bitwę o 
produkcję, postaramy się wygrać bitwę o 
handel".

W ten sposób odpowiedzialny kierownik naj­
ważniejszego z naszych resortów gospodar­
czych sformułował zadanie, jakie stoi przed 
państwem i społeczeństwem w najbliższej 
przyszłości.

Gdy rzesze pracownicze i robotnicze w o- 
fiamym wysiłku i drogą w elu przykrych wy­
rzeczeń stwarzają przed krajem perspektywy 
lepszej przyszłości, pewne elementy spekula­
cyjne, powodowane wyłącznie egoistyczną 
chęcią jak najszybszego wzbogacenia sę, u« 
trudmiają rzeszom pracowniczym i robotni-1 
czym szybsze wejście w okres równowagi do­
mowych budżetów.

Spekułacj| chce bezkarnie obcinać kupony 
zysku od wysiłku rzesz robotniczych. Cele 
swoje osiągać pragnie nie tylko przez wyko­
rzystywane wciąż jeszcze Istniejących trud­
ności gopodarczych, jak m. in. braku niektó« 
tych towarów, lecz również środkami nao'= 
sku. który ma posmak szantażu. Oto ostatnio 
znów elementy soek’ilacyine rozpuściły plotkę, 
jakoby przemysł państwowy zanrerzał pod­
nieść ceny zapałek i cukru, na skutek czego

Kryzys polityczny we Francji
Prenfer Remadier nie respektuje uchwały swej partii

PARYŻ. 3. 5. (PAP) — Na popołudniowym 
posiedzeniu Zgromadzenia Narodowego pre­
mier Ramadier Odczytał o'wiadezen:e rządowe, 
stwierdzaj-ce *e zagadn’enie płac jest zaga­
dnieniem zasadniczym i dlatego musi być przez 
Izbę rozpatrzone. Premier podkre'lP, że z**r'- 
wno płace robotnicze jak i ceny muszą być 
kontrolowane.

Ramadier podkreślił, że celem rządu jest 
utrzymanie siły nabywczej franka.

Jeże’! chodzi o r'**onę r-’^d'-marodowa za 
gadnienia, to premier podkre'-lP, że bPans 
płatniczy Ffancji jest silnie deficytowy. Mo­
żna przypuszcza4, 'e w roku 1947 deficyt osią­
gnie sumę 650—700 milion'w dolar'w.

W odpowiedzi na o'vr'adczenie premiera 
Ramadier zabrał głos imieniem francuskiej 

czy wspomnieć, że w roku 1789 w całej Rze­
czypospolitej było 482 nauczycieli, z tego tyl­
ko 115 świeckich — dziś liczba nauczycieli 
sięga cyfry około 80 tys,

PRZEKUJEMY ICH IDEA! Y W ORĘŻ
• DEMOKRATYCZNYCH PRZEMIAN
Wszyscy jesteśmy mniej lub więcej świa­

domymi współuczestnikami wielkiego pocho­
du dziejowego ludzkości ku coraz wyższym 
i doskonałym formom jej bytu społecznego, w 
którym coraz wspanialej i cudowniej wyzwa­
la się twórczy talent cz’owieka — władcy mv 
śli i władcy przyrody.

Na czele tego pochodu dziejowego kroczył-- 
zawsze najświatlejsi, najgoręcej rafujący Oj­
czyznę wychowawcy narodu, wie’ey przodo­
wnicy demokracja, którzy umieli dojrzeć naj­
większe skarby energii twórczej'w masach lu 
dowych. Ich to postępowym uczuciom, ich 
wła*ciwemu stosunkowi do mas ludowych 
do ideałów demokratycznych skradamy hołd

Fiasko szumnie zapowiedziane! ofensywy
Działalność powstańców greckich nie male;e lecz wzrasta

MOSKWA, 3. 5. (PAP). Agencja TASS ko-- 
munókuje z Aten, że walki oddziałów wojsko­
wych z powstańczymi toczą s"ę w dalszym 
ciągu w różnych częściach kraju. W ciągu ubić 
głych 2 tygodni działalnoćć powstańców wy® 
bitn’e wzrosła. Przeprowadzili oni większe a- 
takl na leżące w zachodniej Macedonii miej­
scowości — La-hana i Greena.

Nowa radiostacja we Wrocławiu
We Wrocławiu zostanie wkrótce uruchomio 

na 50-kilowatowa radiostacja, ktzra została zar 
Циріопа przez przedstawiciela Polskiego Ra­
di w Stanach Zjednoczonych. Będzie to po Ra­
szynie — najsilniejsza radiostacja w Polsce. 
Radiostacja ta, ktćra zostanie przewieziona do 
Wrocławia za parę miesięcy, bidzie zainatalo- 

najbardziej nery owi obywatele i obywatelki 
robią zakupy. Spekulanci towar rozmyślnie 
chowają, by podbić jego cenę. Autorytatywne 
stwierdzenie, że żadna podwyżka cen na za­
pałki i cukier nie jest przewidziana — kładzie 
kres plotce. Ale w okresie — między powsta­
niem plotki a oficjalnym zaprzeczeniem — nie­
którzy spekulanci zdołali znów wyciągnąć nad« 
mierny zysk, dochodzący do 100 i więcej proc.

Przed wojną zysk kupca przeciętnie wynosił 
około 10 proc. Obecnie znaczna Ilość kupców 
nie kontenłuje się nawet zyskiem Stuprocento­
wym- Nadmierny zysk jest zjawiskiem ze 
wszech miar szkodliwym. Kupcy muszą po­
wrócić do zasad normalnej kalkulacji, która 
udostępni szereg artykułów rzeszom pracują­
cym. będącym :ch producentami, a więc, z 
których pracy kupcy korzystają.

Sektor prywatny musi się nauczyć współ­
pracować ze społeczeństwem, musi się na« 
uczyć, że powołany jest on do współdziałania 
z innymi sektorami- dla dobra całego kraju. Do­
piero wtedy we właściwy sposób spełni swe 
zadania, do jakich zosłał powołany, stając się 
czynnikiem ładu gospodarczego, o który po« 
dejmujemy walkę na odc:nku handlu.

Nasze sfery kupieckie mu-sżą zrozumieć swo­
ją współzależność od ogólnego modelu gospo­
darczego w naszym kraju. Muszą zrozumieć, 
że n|Te ma w nim mlelsca na nieład. Że ład go­
spodarczy jest konriecznvm fnatem wygrania 
bitwy o pokój. I dlatego właśme rzesze robot* 
ncze zwalczać będą I zwalczą wszelka speku­
lację. L. R.

[ oarł:i '"'’T.un stveznei .Trccmeo Duclos. k*5”y 
podkreślił, że zniżka cen jest iluzoryczna. Zni- 
'ka ta nie przekracza w najlepszym wypadku 
3 3 proc. Ceny w stosunku do roku 1939 wzro­
sły 738 razy, a zarobki zwi -kszyły się. tylko 
49')-krctn:'e. Duclos pcdkre'li} r’wnie*, że zy­
ski kapitalist'/w wzio^'y znacznie podczas gdy 
warto''11 ^płac spadla. Wskaza1 on na koniecz- 
no'ić odci"/enia budTetu przez reduko*. wydat- 
k'w na poszczególne dzia'y administ”?/*'’ pań­
stwowej. a w szczególno'ci aparatu wciskowe­
go. W tej sytuacji — oświadczył Duclos — 
francuska nart’a komunistyczna postanowiła 
poprzeć zadania robotników w sprawie wpro­
wadzenia premii za zwiększenie wydajno'ei 
pracy.

Po przenVwieniu posła Duciosa posiedzenie

Mały oddzał powstańców przedarł się w po® 
bliźe jpiiasta Volos, gdzre znajduje się główny 
sztab wojsk rządowych, kierujący wszystkimi

dzisiaj, w rocznicę konstytucji 3 maja. Nas- 
ho’d nie ma nic wspólnego z zewnętrznyrr 
tylko powierzchownym i forma’nym stosunk- 
do przeszłości nprodoweE tych, co w konsty­
tucji 3-majowcj wbrew jej duchowi szuka’ 
zaczepienia dla swych wstecznych tendane’ 
antvludowych i an+yspo’ecznych, którzy 7 
Łradycji i przesądów nsychiki stanowo szla­
checkiej czerpać próbują i dziś jeszcze na­
tchnienie d’a swych dz:a'ań, aby przeciwsta­
wić dz’s:?’sz*-m .*'—*,'*'тпп''*п sno’<*,'zn',rr>

Oddajemy ho*d w?41k’m postępowym ide­
ałem wychowawczym Ko’1"taja. Stasz’ca. tw’r 
c'w komisji edukacji narodowej, wielk’ch ore- 
downik'fw sprawy wyzwolenia z niewoli mas 
ch*opskich i biedoty mieszczańskiej. Rzetelnym 
szczerym, najw'a'ciwszym wyrazem tego ho’- 
du niechaj b"dz:e nasza codz:err.a praca, nasz 
wielki og ' Ino-najodowy wysiłek, aby przeku­
wać ich ideały społe<"Tie i wychowawcze w 
orV demokratycznych przemiań społeczno- 
politycznych w Polsce dzisiejszej.

operacianv przeciwko powstańcom. Do walk 
doszło równ-ież na Krecte. gdzie powstańcy za­
atakował! lotnisko w Malend Ze strony wojsk
rządowych wznosi sę pośpieszniie^ortylikacje 
w centrum Krety.

wana na miejscu dawnej stacji niemieckiej w 
Żurawinie koło Wroc'awia.

Termin jej uruchomienia zalećeć bądzie od 
szybkiego ukończenia prac budowlanych, tech­
nicznych i instalacyjnych oraz Wykonania czę­
ści pomocniczych. *

Syn Mussollnlego ujawnił się władzom 
argentyńskim i

PAF.YŻ 3. 5. (PAP). — Agencja France 
Presse donosi z Buenos Aires, że syn Mussoli 

: niago, Vittorio, X jawnił się przed władzami 
argentyńskimi. O władczy! on, że przybył po­
tajemnie w końcu marca br. do Argentyny z 
Montevideo, Przypuszcza się, że otrzyma on 
zezwolenie od włjdz na pozostanie w Argen­
tynie.

Rozruchy w Trieście
Włosi napsdli na Jugosłowian

TRIEST. 3. 5. — W Trieiście angielska i a- 
merykańska policja wojskowa i policja cywil- 

, na użyły gazûw łzawiących aby rozpędzić 57 
tysiączny tłum Włochów, którzy próbowali u- 
rządzić poch'ld zabroniony przez władze.

Tium młodzieży napad} na restaurację za­
jętą przez -oficer'w amerykańskich i ang:eł- 
skich, rzucał kamieniami i wydrwiwaj ofice­
rów. Nikt nie został rr.nny. Rozruchy zaczęły 

’ się od rzucenia małego granatu ręcznego w 
I śród:?, w nocy na demonstrujących Jugosłowian 
Rannych jest 25 ludzi.

Międzynarodowy bank pożycza Francji 
250 milionów dolarów

PARYŻ. 3. 5. (PAP). Agencja „France 
Presse“ donosi, z Waszyngtonu, że według o- 
pinii tamtejszych kół miarodajnych w najbliż­
szych dniach opublikowana zostanie wiadomość 
o udzieleniu przez Bank Międzynarodowy po­
życzki Francji. Pierwsza potyczka ma wyno- 

I sić 250 milionów dolarów na ogólną sumę 500 
żądanych, przez Francję.

zostałę przerwane do godz. 18. Po wznowieniu 
obrad premier Ramadier postawił na porządku 
dziennym kwestię zaufania. Przedstawiciel 
partii radykalnej zapowiedział, że partia jego 
oka/e rzridowi Ramadier pełne poparcie. — 
Głosowanie nad wnioskiem o votum zaufania 
nastąpi — wedle przepis'w nowej konstytucji 
— po np'ywie 24 godzin od chwili zfoćenia 
wniosku.

Zgcmndzenie postanowiło przeprowadzić 
g’oEowan’c rad wnioskiem o votum zaufania 
w niedziel* 4 maja o godz. 10 rano.

PARYŻ. 3. 5. (PAP). — Paryski korespon­
dent PAP donosi, że w kolach robotniczych 
kwest’önuje się rz*dową politykę sztywnych 
nfac. Sekretarz CGT (powszechna konfedera­
cja zwiczk'w zawodowych) Frächon stwierdzi}
w nrzem Wieniu 1 majowym że CGT popiera 
’adonia metalowc'w francuskich i domaga się 
og'fnego zwiększenia ich premii wobec pod­
wyższenia produkcji.

Zagadnienie to doprowadziło do poważnych 
rTinie zdań w łonie rzndu francuskiego.

Zarysowały się 2 tezy:
1) Teza premiera Ramadier, kt'ry uważa 

e ministrowie komunistyczni, kt'rzy nie za­
mierzają popierać rządowej polityki płac, po­
winni opu'cić rz’d.

2) Teza wicepremiera Thoreza, na pod­
stawie kt'irej rząd — po ustrąpieniu ministi;'w 
komunistycznych — win:en w całości podać 
się do dymisji. Następny rzęd zostaby sfor­
mowany przez osobę. kt/rej prezydent powie­
rzyłby tę misj\ Ta runica pogbd'w miedzy 
Ramadierem a Thorezem ma zasadnicze zna­
czenie. Rada krajowa SFIO uchwaliła bowiem 
dnia 20 marca, że socjaliści mogą brać udział 
w rz, idzie jedynie w tym wypadki!, jeżeli ucze­
stniczą w nim r'wnieÆ komuniści.

Teza Ramadiera stanowi w istocie rzeczy 
pr'lb; obeji'eia ucbwa’y SFIO z 20 marca.

Naia"y podkre‘lić, że w fonie partii socjali­
stycznej silna jest opozycja przeciwko stano­
wisku Ramadiera.

Na czele tej opozycji stoi — jak podają — 
. Guy Mellet, kt'ry domaga się pełnego resnek- 
: towania uchwały SFIO z dnia 20 marca rb.
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Kto następny?
Wykluczeń e działaczy PSL

i Kazimierz Banach. Bronisław Warowny

Stanisław Kotera i Maria Szczawińska — o- 
to następna grupa czołowych działaczy PSL. 
którzy zostali za ..nieprawomyślność“ wyklu- 

. czeni z tego stronnictwa.

Dzia’acze wraz z uprzednio usuniętymi ze 
stronnictwa Józefem Niećko, Czesławem Wy- 
cechem, Janem Domańskim 1 Janem Decem 
— tworzą, jak wiadomo. Centralny Komitet 
Organizacyjny PSL — Lewicy. Ciekawe — 
kto będzie następny.

i



Na święto oświaty Odznaczenie Polaków

Demokratyzacja wiedzy warunkiem postępu orderami szwedzkimi
SZTOKHOLM 3. 5. Za zasługi na. polu zbice- 

nia szwedzko-polskiego, szczególnie w dziedzi­
nie komunikacji, króli szwedzki Gustaw V nadal

W' historii naszego narodu od 156 lat 
dzień 3 Maja był zawsze wyrazem demo­
kratycznej idei postępu, która po raz 
pierwszy po długiej epoce obskuran­
tyzmu i szlacheckiego zacofania przy­
oblekła się w widomy kształt Konsty­
tucji 3 Maja z roku 1791.

Konstytucja 3-go Maja była wyni­
kiem procesu, którego poszczególne eta­
py stanowiła walka ówczesnego obozu 
postępowego z konserwatyzmem szla­
checkim: Sejm Czteroletni, działalność 
reformatorska St. Staszica i H. Kołłą­
taja oraz Komisja Edukacyjna. Ucisk 
społeczny zawsze ma sprzymierzeńców 
w upadku obyczajów i w ciemnocie. W o- 
kresie saskim zapanowała w Polsce ро­
ла szechna ciemnota, upadek obyczajów, 
a wraz z nimi ruina miast i straszliwy 
ucisk chłopów. Rezultatem takiego sta­
nu rzeczy stał się upadek politycznego 
znaczenia naszego państwa. Światlej­
sze umysły poczynały rozumieć, że ra­
tunkiem dla kraju być mogły tylko głę­
bokie reformy socjalne, zmieniające

cja 3 Maja nie przetrwała roku Z rąk 
słabego jeszcze obozu demokratycznego 
ten sztandar postępu został wyrwany 
przez rodzimą i obcą reakcje, zdeptany 
brutalnie i utopiony w krwi

Dziś Polska Ludowa podniosła po­
nownie nad całym krajem sztandar po­
stępu, co oznacza również powszechność 
oświaty jako warunku kulturalnego 
podniesienia mas, stanowiącego z kolei 
warunek światowego współdziałania 
klasy robotniczej i chłopskiej przy bu­
dowie państwa i jego treści społecznej. 
Oceniając wielkie zasługi twórców Kon­
stytucji 3 Maja dla rozwoju idei postę­
pu w naszym kraju zgodnie z ich naj­
istotniejszymi intencjami, obóz demo­
kratyczny uczynił dzień 3-<m Maja świę­
tem oświaty W t^n snosćb nasz obóz 
demokratyczny полкуА<5Ь, że problem 
oświ?tv stanowi тго/М dl° naszego kra­
ju zagadn'oni«1. Н/™ тпч być realizowa­
ne wRzvstkimi środkami.

W hierarchii potrzeb sprawy kultury

i oświaty zajęły równorzędne stanowi­
sko z innymi również istotnymi probier 
mami. Ostatnio np. Komisja Budżetowa 
Sejmu postanowiła podnieść budżet Mi­
nisterstwa. Kultury i Sztuki o blisko 
30 procent. Jest to jeszcze jeden wyraz 
troski naszego parlamentu o potrzeby 
kulturalne narodu.

Polskie masy pracujące, realizujące 
twórczy proces organizowania i budo­
wy własnego państwa, ze swej strony 
przejawiają, żywą troskę dla jego po­
trzeb i potrzeb całego spotaczeństwa. 
Wyrazem tej troski jest m. in. uchwala 
KCZZ, która wezwała świat pracy, aby 
w dniach 3 i 9 Maja stanął do warszta­
tów, pódl’ -eślajac w ten sposób, że 
„twórczym wysiłkiem na rzecz odbudo­
wy kraju, na rzecz odbudowy naszych 
Ziem Odzyskanych, na pokrycie strat, 
związanych z powodzi'1, oddany zostanie 
największy, nai^odniciszy hołd twór­
com Konstytucji 3-go Maja“.

L. R.

strukturę społeczną i przesuwające cię- , 
żar dyspozycji życia zbiorowego z rąk j 
skostniałej warstwy szlacheckiej do 
rąk warstw ludowych, wkraczających 
już gdzie indziej na arenę dziejów. Rozu 
miano również, że warunkiem pomyśl­
nego przeprowadzenia reformy jest 
podniesienie oświaty ze stanu całkowi­
tego upadku. Stąd też reformy majowe 
zostały poprzedzone wielkim wysiłkiem 
prżebudowy systemu oświaty publicz­
nej. 4

'Stosunek oświaty jest bowiem najlep­
szym miernikiem, przy pomocy którego 
można dokładnie określić atmosferę po­
lityczną, panującą w danym państwie. 
Przeciwnikiem powszechności oświaty 

. są zawsze wszelkiego rodzaju ruchy

Posiełzeple plenur sejmoweito
Delsz*! prace Kon $i|

Prace komisji skarbowo - buc1 etowei w 
dniach od 5 do 17 maja obejma następuj ce 
dzia}y budżetu:

Ministerstwo Obrony Narodowej i Spraw 
Zagranicznych — 5 maja. Prezydent Rzeczypo­
spolitej, Rada Państwa, Sejm Ustawodawczy, 
Najwyższa Izba Kontroli i Prezydium Rady Mi 
nistrćw — 6 maja. Ministerstwo O'wiaty —*7 
maja, Min. Ziem Odzyskanych — 8 maja, Min. 
Pracy i Op. Spot. — 9 maja, Min. Rolnictwa i

Skarbowo-Budżetowej
Reform Rolnych — 10 maja, Min. Komunikacji 
— 12 maja, Min. Poczt i Telegraf., oraz In­
form. i Prop. — 13 maja, Min.'Żeglugi i Han­
dlu Zagr., oraz Min. Zdrowia -r- 14 maja, Min. 
Przemysłu — 16 maja oraz Min. Skarbu — 17 
maja..

Plenum sejmowe zostanie zwołane pe zakon 
czeniu prac Komisji skarbowo - budTetowej, 
przypuszczalnie jednak po 20 maja.

Walka na pustyni Z Beduir.ami - przemytnikami 

haszysiu

odznaczenia szwedzkie następującym Pola­
kom: m b ster Rabanowski — Wielką Wstęgę 
Orderu Gwiazdy Polarnej, wbcem f roi ster Balicki 
— Wielki Krzyż Oficerski Orderu Wazy, dy­
rektor Kuczkowski — Krzyż Komandorski Or­
deru Wazy, dyrektor Halina Grotkowska 
Zloty Medal Orderu Wazy.

Równouprawnienie pariasów
w Indiach

LONDYN 3. 5. Agencja Reutera donosi z Dew 
De Ib; że zgromadzenie konstytucyjne uchwaliło 
zur.esienie wszelkich ograniczeń, ‘Stosowanych 
dotychczas wobec kasty pariasów. Uchwala та 
jest wfeUkiim zwycięstwem Gandhiego w tego 
trwającej od szeregu lat walce o rówiroupraw- 
ігіегйе pariasów w Indiach. Uchwała ta nie. do­
tyczy Ligi Muzułmańskiej, która nie zna żad­
nych uprzedzeń wobec pariasów-

Pułkownik amenkäßsii skazazii 
ta kredzież MejEOlów

LONDYN, 3. 5. — Agencja Reutera donosf 
że pułkownik armii! amerykańskiej Jack W.

i Durant został skazany na 15 lat ciężkich robót 
za udział w kradzeży kosztowności księżny 
heskiej z zamku Kronberg koło Frankfurtu na 
jesieni w roku 1945- Wartość skradziony cli 
klejnotów wynosiła 375 tysięcy funtów szter- 
tingów.

W ella oMawa pelitïina w W
LONDYN, 3. 5. We wtorek po południu zmobi­

lizowano pokcję londyńską do największej ob­
ławy, iaka miała miejsce w tym roku. Policja 
rozpoczęta poszukiwania sprawców zabójstwa» 
dokonanego na motocykliście. Bamdycń próbo­
wali ogrrob;ć wielki sklep juMerski w centrum 
Londynu. Uciekającym .bandytom zastąpił dro« 
gę motocyklista, który został śmiertelnie po­
strzelony, następnie zaś doszło do gęstej w y- 
jniany strzałów z policjantami, z któiych je­
den "został ranny. Bandytom udało się zbiec.

wsteczne i rządy mniej lub wiecej auto­
kratyczne.

Ruch neonowy t końca 18-go stule­
cia wskazał naszemu narodowi drogę, 
po której miał kroczyć w walce o swoja 
niepodległość. Gdy pomimo przeprowa­
dzonych reform, z nowodu ich opóźnie­
nia państwo n«sze utraciło niezależność, 
ówczesna myśl demokratyczna polska 
pozostawiła po sobie testamentowe 
wskazanie, że walka o niepodległość mu- i 
si być prowadzona przez cały naród, a ; 
świadomość narodowa musi być drogę 
oświaty unowszûr-hniana we wszystkich 
warstwach społecznych. Robotnik i 
chkin, rzemieślnik i każdy człowiek pra­
cy ma być wtaczany w proces wsnćltwo-

KAIR 3. 5. Policja w Kai1 ze śkot f kowala ź< 
100.000 frontów haszyszu. Było t dna z naj- 
->ował:fcj '7- -' koufsl t nai ’ v przepro 
wadzonà wśród przemytników — Bedirnów.

Wydział poltoyjny do sura w narkotyków "w 
Kairze otrzymał wiadomo? j przed paru dniami, 
że przemytnicy projektują drogą przez S уГз 
do Kairu sprowa ta.to ce my, rototoga’4v to ,v&r

Oddziąty połfcyyne zostały wysiane na pusty­
nię gdz e w ctagu dwu dm oczekiwały na kara» 
\v?-ie. wielbłądów z przemytem-

Kiedy ka.rawuOia pjjawiła s;$, połfcja otoczy­
ła ją. Przemytnicy ukryli się za "wegórzam" 
piaskowymi i rozpoczęli regularną strze’a w-nę 
Po wyczerpaniu amunkji musrel-: się poddać

„Z3 k!ki wieków гг.з^а n?zw*ć nas kupcami *

Ener-iia aiomovô dli ludzkcści
Oświadczenie przewodniczącego amerykafisHel konis i enervi atomowe!
Przewodnicz ey -mer-kr, "-kiej kom ii enet t karh; pud re-l;l jednak niezwykle ujemne situ 

gii atomowej Daw:d L^enth-l oświadczy w tk‘ tęgo stanu rzecze Gdy uczeni nie maj^ m
przem ówieniu, wyg ószonym w czwartak wie- ppr'wpYwar.i”. swych korcepeu w

rżenia świadomości narodowej prze: u- 
dostepnlenie nauki.

To testamentowe wskazanie, pozosta­
wione nam po twórcach Konstvturii 
*-«•<-> ТТГоіо reakcja
się v'my(^7v' nv7-aciwstawiając 3 Maia mie

n:k w swych doświadczeń, gdy pisma’ ’ch m 
sz° przechodzić przez cei<zue°k kie^v nnv 
nemysły nie mog1; być opracowane w swob 
dnvm kontakcie pomi dzy .uczonymi, — p-w 
duje to wielkie straty dla паи1*’’.

Za k’ika w ok'w — m nvi! Lire -tba.1 — m 
źe sie okazać, łe by!’-Łmy tym

— 1 MaiowL Tym^seni na drogach po­
stępu i demokracii 3 Maia w historii 
naszego narodu bvł poprzednikiem 1-go 
Maia. Tornięc drogi postemi dla warstw 
ludowych torował drogę klasie robotni­
czej i chlonskiei.

Konstytucja 3 Maia hvta sztandarem 
postępu w rękach młodego ówczesnego 
polskiego obozu demokracji. Konstytu-

czorem w Nowym Jorku, że о Че Amervkan’e 
nie potrafią rozsądnie ustosunkować aie do 
zagadnienia energii atomowei. to mo»n prze­
stać troszczyć si.° o potomno to, poniewa' po- 
lomno'ci nie bsdzie.

Energia atomowa !<*st pot U-nyir i ntozmie- 
dalekosin-nym odkryciem naukowym, po­

siadaj eym żywotne znaczenie d’a 
rodowej i wsplnej obrony ka dego narodu lub 
grup narod'w.

Nigdy jednak broń o tak niszczycielskiej 
sile nie była wynikiem wynalazku, kt’ry jed­
noczenie mo’e stać si° przy zastosowaniu tych 
samych procesów źi*-'dlem nieskończonych do­
brodziejstw dla ludzko-‘ci.

Lilienthal uznaj zachowanie tajemnicy tego 
wynalazku za konieczność w obecnych warun-

obrony na-; petowy XX wieku, kt'rzy po d‘>kon,"r'
kiego odkrycia, nie pbs'adrli dósy' т '' 1 
by zda* sob'e sp-nw', co mo e d*1' гп'.?’1г 
‘ci i jak nale>y zu jtkowaf je dla jej do­
bra.

0 h zymia eksplozja
w anglel-klch ïikladach stalowych

LONDYN. 8. 5. (PAP). —- W wielkich гх 
kodach stalowych w Newcastle nastąpiła ol 
b zVmia eksplozja, w kt'rej wyniku zostało 
rannych około 200 robotników. Wiejkszosć г 
nich przewieziono do szpitala.

Pożar w kopalniach lignitu
BERLIN 3. 5. — Z Essen, donoszą, że w o» 

sb-tróch dmiach w ośmiu kopalniach lignitu w 
" 41’ocnej Nadrenii szalał gwałtowny pożar. 
< (->ry __ zdanem rzeczoznawców — spowo- 
1ч*е spadek produkcji Fgn-itu w Nadreiri o 40 
"4>cent w p-rzecągu dwóch mesfęcy. Pożar

n opa.nowa.no doo ero w środę rano. Podczas 
’on;a ognia wielu stra ak’-w odmosfo po- 

' ażne rany, a ieden górnik zginął od uduszę* 
a dymem

К Ib Ш ’ne Wn dn
NOWY JORK 3. 5. W wyn.jKu iwahownego 

j?.króe przeszło r> ?bz stan M'ssouirt 
zg:nęło 20 osób, zaś pon >.d 100 odntosło ciężkie 

■ obrażeni. Miasm Wo-pth.costata n- większości

Zakosy sprzętu z d»mobilu amerykańskiego
Dotychczas zawarto Ігап$гкс|і na sumę 54,8 milionów dolarów

200 milionów dolarów
na pomoc dla pięciu państw europejskich i Chin

WASZYNGTON, 3- 5. Jak wiadomo, ko» 
m.sja dla spraw1 zagranicznych senatu powzię­
ła jednomyślnie uchwałę w sprawie przezna­
czenia 350 miłonów dolarów na pomoc dla 
Włoch, Węgier, Polski, Austrii, Grecji i Ch,:,n.

W Izbie Reprezentron'ów po dłuższej dysku-

dzie pomoc amerykańska-
Należy podkreślić, że uchwała Izby Repre» 

zentantów w spraw'e przeznaczenia 200 mi­
lionów dolarów na iximoc .pounrrowską — me 
jest jeszcze ostateczna. W ołjecnei chwili spra» 
wa ta test jeszcze daleka od realizacji. Pro-

W ramach pożyczki amerykańskiej w wy­
soko-ci 50 milionz>w dolarów przeznaczonej na 
zakup sprzętu z demobilu amerykańskiego za­
warto dotychczas kontrakt' w na og’llna sumi° 
34,8 milionów dolar’w.

Od dnia 1 stycznia rb. zakontraktowano 
sprz'tu na sum? 4,3 miliony dolar/kv, z czego 
na sprzięt lotniczy, silniki i generatory przypa­
da 2,4 miln. dolarów, na wagony rożnego typu

1,5 milion'w dolarlw, reszta za^ przypada na 
silniki do samolotćW, samochody i przyczepki

Z zakupionych 4.664 ton mosti w systemu 
Baileyla dotychczas nadeszło do kraju drogą 
morską 1.090 tòn i droga Irdowią 3.544 tony.

Mosty Bailey‘a są. konstrukcji stalowej, se­
ryjnej, przystosowane do szybkiego zastąpienia 
zniszczonych mostlnv

ijl większość wypowiedziała się za zmniejszę» 
mem tej pomocy do 200 milionów dolarów. U- 
ohwała w tej sprawie zapadła większością 135 
głosów, podczas gdy projekt kömisj' zagra» 
nlcznej senatu otrzymał poparcie 111 członków 
kongfesu,

W Izbie Reprezentantów wysunięto.rówmeż 
szerbg warunków od których uzależniona bę­
dzie pomoc amerykańska. Na specjalną "uwagę 
Zasługują wiroski, przewidujące, że 94 proc, 
funduszów, przeznaczonych na pomoc; ■ mają 
być zużyte na zakupy w Stanach Zjednoczo­
nych. W innej poprawce mowa o tym, że ge­
neralny dyrektor instytucji, która czuwać bę» 
d'Z'ie nad organ;zacr; pomocy, będzie nomino­
wany przez senat. Nadto w kilku nnyćh wnio» 
skach wysumęto szereg zastrzeżeń, zmierza­
jących do ścisłej kontroli Stanów Zjednoczo- 
eydi nad sposobem, w jaki wykorzystana bę-

jekt pomocy pouror row skie j musi przejść przez 
senat, a następnie jeszcze raz przez Izbę Re­
prezentantów i jei komisję budżetową. W wy­
padku, gdvbv doszło do różnic zdań między 
senatom a Izbą, .wówczas, nastąpią rokowania 
miedzy przedstawicielami obu Izb. Gdyby ro­
kowania te nie zakończyły się porożumlentonr 
sprawa znajdzie s:ę. ponownie na porządku 
dziennym Izby ReprezentA.ntów, gdzie zapad­
nie ostateczna uchwała. Wydaje się prawdo» 
podobnym, że w sprawto toj doidzto do różni­
cy zdań nfędzy Izbą Reprezentantów a sena­
tem. Większość senatorów uważa bowiem 
kwotę 20C milionów dolarów za zbvt mała. — 
Zdaniem senatorów pomoc ;.rw do po­
łowy 1948 roku, podczas gdy Izüa Reprezon« 
tarotów w uchwale swęj przewiduje pomoc d,o 
końca bieżącego roku.

Żydzi zapowiadała

masową imigrację nielegalną do Palestyny
NOWY JORK, 3. 5. — Żydowski' Komitet 

Wyzwolenia Narodowego, który zwróci się 
do Zgromadzenia ONZ, aby uznała delegację 
żydowską jako reprezentującą Żydów Palesty­
ny na specjalnej sesji ONZ, ostrzegł, że jeśli 
dostęp do niepodległej Palestyny nie zostanie 
udzielony Żydom prawnto, to uchodźcy żydow­
scy, przebywający w obozach {'uropejsklch, 
będą masowo przedostawał s: • ?. 'estyny 
.yeięgainie-

Komitet Żydowski sprzee'-v powofa-
niiiu nowej komisji badań i żąda n*ty,ohm tasto» 
w ej niepodlieglośai Pakstn^< 2 iciM

r z ą au pro w i z p г у c zu eg o 
popierającego aktywnie

Rzecznik КитЧе’и. 
nłelegałną im g racle

do Palestyny i organizację terrorystyczną Ir- 
gun Zwei Leumi oświadczył, że komitei n e za­
stosuje się do anelu delegata Indii, żądającego, 
aby w Palestynie został utrzymany spokój, nim 
komisja badań przedstawi sprawozdani zwy­
kłemu zebraniu ONZ we wrześniu

..Wobei tego że jes.iei>my w sytiiuć.'.-pań­
stwa, zajętego przez nieprzyjaciela - ; c
cęyl rzecz.uk, koniltętu hebrajik.ego — 
W Pstestyni» Jest absolutnie siuszpy i kgąŁnj



i

219 tys, uczniów w 1400 szkołach

Pomorskie szkolnictwo powszechne na pierwszym miejscu w Polsce
Szkoła powszechna w projektowanym i reali 

zowanym już ustroju szkolnym spełnia zasad­
nicze i podstawowe zadanie wykształcenia i 
wychowania młodego pokolenia. W szkołach 
powszechnych na Pomorzu liczba uczniów wy 
nosi około 219-000. Najważniejszym i najbar­
dziej godnym podkreślenia osiągnięciem szkol­
nictwa pomorskiego jest fakt, że dana jest moż­
liwość uczenia się wszystkim dzieciom. Okręg 
szkolny pomorski nie posiada )becme prawie 
wcale dzieci poza szkołą. Pod tym względem 
Pomorze stoi na pierwszym miejscu w Polsce. 
Na około 1400 szkół, nieczynnych jest w chwili 
obecnej tylko 9 i to z powodu braku pomie­
szczeń, ailbo braku nauczycieli. Władze szkolne 
dążą do należytego gospodarowania 
nauczycielskimi. W szkołach o jednym 
oiełu jest w tym roku 14 proc, dzieci, 
ubiegłym było 20 proc. W szkołach

siłam’ 
nauczy 
w roku 
o 2 I 3

nauczycielach liczby w zestaweniu z rokiem 
ubiegłym wykazują także poprawę. Najbar­
dziej korzystne przesunięcie nastąpiło w szko­
łach o 4 nauczycielach, gdzie obecnie jest nie­
mal 60 proc, uczniów, podczas gdy w roku 
szkolnym ubiegłym było tylko 52 proc.

Ogólna liczba nauczycieli czynnych na Po- i 
morzu wynosi około 5000. Z tego przeszło 2'3 ; 
(posiada pełne kwalifikacje zawodowe, a około i 
1500 zostało dokształconych. Jest to także wiel ' 
kie osiągnięcie szkolnictwa pomorskiego. Po­
ważny odsetek nauczycieli niewykwaWiikcwa­
nych po przeszkoflenm Wykazuje nie tylko zdro 
wą ambicję, duże poczucie odpowiedzialności 
służbowej, ale także dobre uzdolnienie pedago 
glczne. Poważnym brakiem jest w dalszym 
ciągu trudna sytuacja materiałnd, w wyniku 
której około 10 proc, nauczycieli porzuciło 
swój zawód.

Obok znacznych sukcesów szkoła posiada 
ijedmak jeszcze szereg potrzeb 1 braków, do 
usunięcia których pomóc jej musi społeczeń­
stwo. Na pierwsze miejsce wysuwa się tu brak 
fzb lekcyjnych, koniecznych do normalnego 
prow adz en-ra nauki szkolnej. Liczba tych izb na 
terenie wszystkich Inspektoratów Szkolnych 
wynosi razem 613, przy czym w 12 wypadkach 
brak izb uniemożliwiał uruchomienie szkół. 
Jest to zatem zagadnienie pierwszo rzędne i 
wagi, warunkujące spełnienie przez dzieci obo 
wiązku szkolnego. 7 zagadnieniem dostarczenia 
i-z-h wiąże się bez-pośrednio sprawa zapewnie­
nia szkołom należytych warunków sanitarno­
higienicznych. Braki na tym odcinku na skutek 
zniszczeń wojennych, jak się okazuje, mimo 
poważnych skądinąd osiągnięć, są jeszcze bar­
dzo duże. Na 1.396 szkół czynnych tylko 194 ' 
posiadają wystarczające ustępy reszta szkół
albo nie pogada ich w ogóle 
wystarczające. Sprawa ta te. 
■wotnyćh ma pierwszorzędne 
być postawiona w hierarchii

albo posiada nie 
względów zdro- 
znaczenie i mu-. 
potrzeb na leć

nym z pierwszyh miejsc: winny lä’k najszvh- 
ciej zainteresować się nią władze terenowe- 
'^m?nne i powiatowe Rady Narodowe

Inną również paląca potrzeba szlkól na Porno 
itu jest taopatrzcnlę w niezbędny sprzęt szkol 
ПУ. Szkoły misze po zakończeniu działań wojen 
nych pozbawione były w wielu wypadkach 
wszelkiego sprzętu Naukę, w poważnej liczbie 
szkół w pierwszym roku szikóln^mi prowadzo­
no orzv nailiorymitywniejszvm urządzeniu. 
Ławki zastępowano deskami położonymi na 
tew. .kozkeh'*. zamiast dwoiga dziec- w ławce

OśredM maszyn roinisiytl! ZSCh
Zarzad Główny Związku Samopomocy Chłop 

skipj przydzielił ostatnio gminnym sn'Cdziel-
niom Związku Samopomocy Chłopskiej —
trzech wojewłdztwach — 100 traktor w. Sp ił 
dzielnie te stanowią zaczętek gminnych o-rod- 
ków maszynowych dla rolnik'w. Na wojewó­
dztwo poznańskie przypada 40 traktorów, war­
szawskie — 40 i pomorskie — 20. Dalszych 100 
traktorów będzie przekazanych spółdzielniom 
w końcu bież, miesiąca.

Ośrodki maszynowe przy Zw. Samopomocy 
Chłopskiej będą pod względem technicznym ko 
rzystać z usfug rejonowych warsztat'w Tech­
nicznej Obsługi Rolnictwa (Przedsi-,biorstwa 
Państwowe). Instruktorzy Biur Gospodarstwa 
Wiejskiego Zw. Sam. Chłopskiej zajmą się ra­
cjonalnym działaniem ośrodków oraz kontrolą 
użytkowania maszyn.

Pierwsi no weiPie ’ni-brneda
Z Łodzi 6o Warszawy w półtorej godziny

W sobotę, dnia 3 maja o godz. 9.30 wyru­
szyła z Dworca Głównego w Warszawie pier­
wsza po wojnie lux - torpeda, łącząca Warsza­
wę z Łodzią.

Pociąg, poruszany motorem Diesla, przeby­
wa przestrzeń pomiędzy stolicą a Łodzią w 
przeciągu 1 godz. i 36 min.

Na wiadomość o uruchomieniu lux • torpe­
dy, liczne grono osób, pragnących wyjechać do 
Łodzi, zamówiło już. bilety na tydzień na­
przód. Torpeda kursować bidzie trzy razy w 
fogodaro.

sadzano troje à nawet czworo. Nierzadkie też 
były wypadki odrabiania lekcji na podłodze. 
Obecnie stan ten uległ zmianie na korzyść. Du­
żą zasługę mają tu gminy i gromady, z poważ­
ną pomocą przychodziły władze szkolne, ale 
bezsprzecznie największe uznanie należy się 
tu nauczycielstwu, które dawało przykłady 
wruszająceij ofiarności, zapob egliwości ; troski 
o stworzenie dziatwie jak najlepszych warun­
ków nauki Jakkolwiek stan szkół na tym od­
cinku zmienił sńę na korzyść, to mimo to zapo­
trzebowanie na sprzęt jest jeszcze bardzo du­
że. W październiku 1946 r. brak było 1200 ta­
bic szkoli ych. 20.000 ławek dwuosobowych

1300 stołów dila nauczycieli.
Nie lepiej przedstawia się sprawa zaoipatrze- 

na szkół w biblioteki szkolne. Z dobrze wyposa 
żonych przed wojna bibliotek szkolnych na Po

morzu

П n Sf I! m O n t u świadczące o polskości
У U ft У Ш e II lУ Ziem Zachodnich

znaleziono w archiwum miejskim w Bytomiu

W miejskim archiwum w Bytomiu znalezio­
no szereg dokumentów, pisanych w języku 
polskim które treścią swą stwierdizają od­
wieczną polskość Ziem Zachodniich-

M. in. znaleziono list hetmana Jana Paczyń® 
skiego z roku 1671, regulujący sprawy sądow­
nictwa na tarnt, terenach z wyraźnym zazna­
czeniem iż językiem urzędowym jest język 
polski.

Inne 
mierzą

dokumenty, feik uni-wersal Jana Kaiz-i- 
z datą 15 sierpnia 1660 r„ pisany we

Przydz’alv surowców dla rzemiosła
Rzemieślnicza Centrala Zbytu i Zaopatrze­

nia na marzec rozdzielca 40 ton skóry z przy­
działu UNRRA, wartości 115 mil. zł. Z przy­
działów krajowej produkcji rozprowadzono 15 
ton skóry twardej oraz 9 tys. m kw miękkiej 
wartości 52 mil. y.

Na kwiecień z przydziału Centrali Zbytu 
Przemysłu Skórzanego rzemieślnicy otrzymali 
30 ton skóry twardej oraz 4 tys. m kw skóry

Jak dzieci walczyły z akcją germamzacyjną

Strajk szkolny na Pomorzu w 1906-1907 r,
W atmosferze swobody : niiczym nię skrępo­

wanej wolności obchodzimy w całym kraju te­
goroczne Święto Oświaty. Młodzież nasza ma 
możność uczenia się znowu po polsku i przygo­
towywania się do udziału w życiu publicznym 
i państwowym własnego narodu. W okresie 
ostatniej okupacji niemiieakiej młodzież na Po­
morzu pozbawiona była zupełnie szkoły pol­
skiej i wystawiona tą drogą na próby i wysti­
ki gertnanizacyjne ze strony administracj nie­
mieckiej Wysiłki te były bezpłodne. Tajne 
•sprawozdania mtmeekie mówią, że dzieci 
nie wierzą swoim n’emieckim nauczycielom

Puszcza Białowieska
jedyny w Europie rezerwat żubrów i terpenów

Jedynym z najpiękniejszych obiektów przy­
rodniczych na terenie województwa białostoc­
kiego, a bezprzecznie najcenniejszym pod wzlę 
dem przyrodniczo - naukowyem i gospodar 
czym, jest Puszcza Biajowiejska.

Cały ob.szar Puszczy Biaowiejskiej, znaj­
dującej się po obu stronach granicy polsko- 
białoruskiej, wraz z przyległymi puszczami: 
Łącką, Szereszewsk», i Swislowską, wynosi 
1.430 km. kw., t. j. 143 tys. hektar^V. Długość 
jej wynosi około 50 km., szerokość 40 km. — 
Jest to najwbikszy kompleks leśny w Europie. 
Około 87 proc, powierzchni puszczy jest zaro­
śnięta drzewem, resztę -tanowi,ą bagna, łąki, 
wody i pola orne.

Na największej polanie w centrum puszczy 
znajduje się osada Białowieża i stacja kolejo­
wa tejtie nazwy, Znalazcy tam siedzibę instytu­
cje i urzędy: Zarząd Białowiejskiego Parku 
Narodowego, Oddział Instytutu Badawczego 
Las '«w Państwom . , Laboratorium Biologie
ne, Stacja Meteórologi zna Muzeum F/?łowiej 
skie, Ośrodek Szkolenia Leśnikółw, Nadleśni­
ctwo Białowieskie i Poczta.

Cała polana Białowieska wraz z 40 proc, 
obszaru puszczy znajduje się na terenie Rze­
czypospolitej Polskiej, reszta należy do 
B.S.R.R.

Na północnej granicy polany Białowieskiej 
lećy Park Narodowy, założony w 1921 roku 
przez prof. dr. Szafera. Obszar Parku, o po­
wierzchni 4.6IX) ha, wyłączony ieet i noarmal- 

pozostało w szkołach zaletiiwie około
60i'9 tomów. Obecnie mamy już biblioteki zor­
ganizowane w 1201 szkołach (czyi ' w 86 proc, 
ogółu szkół), z około 78.000 'książek. Stanowi 
to już poważny dorobek, ale jest to jeszcze w 
stosunku do ogólnej liczby uczniów niewspół- 
m ernie mało. Na jedną książkę przypada pra­
wie 3 uczniów!

W dążeniu do realizacji reformy szkolnictwa 
szkoła powszechna zostanie w następnym ro­
ku szkolnym przedłużona o jeden rok. Ósma 
klasa wiprzyszłym roku szkolnym będzie 
wprowadzona w stu szkołach i to przede 
wszystkim w tych ośrodkach, gdzie są szkoły 
średnie. Przyczyni się to do dalszego upo­
wszechnienia i podnieś oni a, oświaty i ułatwi 
młodzieży ludowej zdobycie wyższego stopnia 
wiedzy. (O)

Lwowie, wzywający do pospolitego ruszenia, 
Ust Karola Ferdynanda, księcia Polski i Szwe» 
cji, księcia na Opolu i Raciborzu z roku 1652, 
w którym tenże broni praw i przywilejów 
tarnt, rzemieślników oraz szereg aktów urzę­
dowych z podpisami hetmanów, sędziów itp- 
noszących nazwiska polskie.

Zatpisy w księgach, prowadzonych przez
Miejską 
n у wane

Radę w Bytomiu do roku 1613 doko- 
były wyłącznie w języku polskim.

miękkiej wartości 90 mil. zt. Dalsze przydziały 
są w toku.

Z materiałów budowlanych na drugi kwar­
tał Centrala Rzemieślnicza otrzymała 455 ton 
cementu z Państwowej Centrali Zbytu Materia 
Iłów Budowlanych. Rozdzielono rćMmież pew­
ne ilości szk"a lustrzanego, lanego, papieru i 
tektury, wytwórczości krajowej, rozprowadzo­
no 140 t., o łącznej wartości 10 mil. zi, ponadto 
rozdzielono pewne ilości kleju, karbidu, nigro- 
zynu oraz innych chemikalia.

zachowują się wrogo“.
Nie były to pierwsze próby wydarcia duszy 

polskiej z naszych dzieci. Już podczas poprzed 
niej okupacja dzieci polskie na Pomorzu mu- 
siały walczyć z naciskiem rządu pruskiego, któ 
ry dążył ;do odebrania rm możności nauki w 
języku polskim, pragnąc zgermanizować je i 
przerobić na Niemców. Już w epoce „KuMuir- 
kaimpfu“ za kanclerza Bismarcka później za 
kanclerza Buelow a podejmowano szerokie pró 
by germanizacji młodzieży. Walka z niemczyz­
ną obfitowała w szereg dramatycznych momen 
tów. Naddiramatycżrfiełszym z nich było słynne

nej gospodarki leśnej, jako rezerwat naukowo- 
przyrodniczy — Park Natury, żywe przyrod­
nicze Muzeum Narodowe.

Prace badawczo naukowe prowadzi oddział 
Instytutu Badawczego L. P. pod kierowni­
ctwem inż. dr. J. Karpińskiego.

Właściwy obraz Puszczy Białowieskiej, jej 
piękno, wielkie bogactwo gatunków, odmian i 
form, drzew i roślin poznaje się dopiero po 
zwiedzeniu Parku Narodowego. Świerki tam 
rosnące dochodzą do 52 m. wysokości, dęby, 
lipy i sosny do 42 m. wysokości. Park Narodo­
wy utrzymany jest w stanie dzikim, nie usuwa
się tam wiatrołom' .i wywrotów, co po-
większa jeszcze jego pierwotny charakter.

Jedyny w Eudopie rezerwat żubr'*w i tar­
pan V.' jest dostępny dla zwiedzających o każ­
dej porze roku. s
- Ruch turystyczny na terenie Puszczy Biało­
wieskiej w porównaniu z atrakcyjnością tej 
bezkonkurencyjnej miejscowości — jest nikły, 
wykazuje jednak stały wzrost. Uruchomiono 
ostatnio linie kolejowe z Warszawy przez 
Siedlce i Czeremchę oraz bezpośredni pocl’g 
Bialystok — Białowieża — umożliwi organizo­
wanie zbiorowych wycieczek szkolnych, wy­
praw naukowo-przyrodniczych i krajoznaw­
czych z całej Polski.

W roku 1939 Puszczę zwiedziło przeszło 85 
tys. osób, w tym ponad 2 tye. gości zagrani­
cznych. M. ł*

Kontrola kart aprowizacyjnych
W celu topienia nadużyć przy wydawaniu 

kart aprowizacyjnych prowadzona jest przez 
Ministerstwo Aprowizacji na szeroką skalę za­
krojona akcja kontroli. Specjalną uwagę zwra 
ca się na eliminowanie z rozdziału t. zw. „mart 
wych dusz“, to jest osćb fikcyjnych, lub w da­
nym lokalu niezamieszkałych. V/ większych 
zakfadâch pracy kontroluje S'"ę, uprawnienia za- 
r/hvno do kart zaopatrzenia, jak i kart dodat­
kowych.

O rozmiarach tej ak'ji <l"Je pojecie fakt, 
że w samymi tylko miesiącu marcu sporządzo­
no przeszło 600 protokołów za nieprawne wy­
dawanie kart zaopatrzenia i mylne interpreto­
wanie istniejących przepisów.

Należy dodać, że wskutek akcji kontroli 
przeprowadzonej na całym terenie kraju, ogól­
na ilość „kartkowiczów“ zmniejszyła się o 
899.740, tj. o 15 proc.

Minister Rolnictwa
konferuje ze „Społem"

Minister Rolnictwa i Reform Rolnych ob. 
Jan Dab Kocioł odbył konferencję z prezy­
dium Żarz. Gt. Związku Gosp. RP „Społem“ z 
prezesem Zerowskim na czele. Tematem obrad 
były sprawy spółdzielczości rolniczej, obrotu 
towarowego między wsią i miastem oraz ceny 
pJodów rolnych. Na konferencji uzgodniono 
całkowicie omawiane sprawy.

Karta wymienna łącznie z kartą 
zaopatrzenia tylko 3 zł

Zarządzeniem Ministra Aprowizacji z 29 
kwietnia rb. ustalona została cena karty wy­
miennej łącznie z kartą, zaopatrzenia kat. I, 
IR, II, IIR i innych na zl 3. — Rótwnież 3 zł 
kosztować ma karta dodatkowa DMC i inne.

Poza tym zarządy miast wydzielonych, po­
bierają tytułem zwrotu posztów rozprowadze­
nia kart wymiennych i aprowizacyjnych po zł. 
1 od sztuki.

Opłaty powyższe obowiązują począwszy od 
kart zaopatrzenia na miesiąc czerwiec.

Francuski film realizowany w Polsce 
ujrzą Francuzi w czerwcu br.

Do Polski przybył znakomity reżyser fran­
cuski Eli Lotar, ktćlry przystąpi] do nakręcania 
fśredniometrażowego filmu dokumentalnego pro 
dukcji polsko - francuskiej. Treść filmu osnu­
ta jest na tle życia polskich górników - repa­
triantów z Francji na Ziemiach Odzyskanych. 
Zdj'icia wykonuje polski operator Franciszek 
Fuchs. Film zostanie ukończony w końcu ma­
ja rb., a prawdopodobnie już w czerwcu ukaże 
się na ekranach francuskich.

niegdyś w całym świecie starcie się rządu nie-^ 
mieckiego z polską dziatwą szkolną we Wrześ­
ni. gdzie dzieci polskie katowano bez litości.

Rugowanie języka polskiego ze szkoły przy­
bierało coraz szersze ramy. Odpowiedzią na 
wzmożoną działalność germamłzacyjną była 
szeroka akcja propagandowa wśród Polaków, 
aby nie poddawać się tendencjom niemieckim. 
Kiedy Niemcy wprowadzili język niemiecki na- 
wet do nauki refllgiii, na ziemiach pozostają­
cych pod zaborem niemieckim w 1906/7 roku 
wybuchł strajk polskiej dziatwy szkolnej.

Kiedy nauczyciel niemiecki wchodził do kla­
sy pozdrawając dzieci odpowiadały po polsku. 
Nauczyciel odmawiał modlitwę po niemiedku. a 
one odpowiadały po polsku. Na stawiane przez 
niego pytania nie odpowiadają, albo odpowia­
dają tylko w języku polskim. Książki niemie­
ckie zostały popalone. Nie pomogły groźby 
nauczycieli. Niemcy posunęli sie nawet do Wik­
tów gwałtu. Szczególnie ulubionym przez nich 
sposobem była kara okrutnej ‘chłosty. Niektó­
rzy Niemcy b :ąc dziatwę popadali poprostu w 
sadystyczny szał, tak dobrze znamy wszystkim 
późn ej z ostatniej okupacji. W Podgórzu pod 
Toruniem jeden chłopiec który otrzymał naj­
więcej razów za mowę polską oświadczył wska 
zując na swoją pierś: „tu jednak b'je polskie 
serce’1. Pewną czennicę Annę Kłos zbito tak 
bezlitośnie, że skróciło to jej znaczone życie. 
Poza tym skazywano dzieci na areszt szkolimy 
stosowano rozmaite represje każąc n. p. prze 

’^sywać codz ennie po 500 razy w zeszytach po 
niemiecku: _,Po drodze do 1 ze szkoły nie wol­
no rozmawiać po polsku. Rodziców opornych 
dzieci nakłaniano do łamania eh postawy, a 
jeżeli odmawiaiM, to posyłano ich do więzie­
nia względnie zwalniano z pracy. Piotr Kłos 
n. P. byt więziony trzykrotne. Szczególnie 1 cz 
ne grzywny i kary synąjy się na ludność ka­
szubską.

M imo to administracja niemiecka okazała się 
bezsilna. Strajk szkolny na Pomorzu w latach 
1906/7 nie tylko nie złamał postawy Polaków', 
ale przeciwnie wzmocnił ią. Dowodem tego 
były łatą po 1920 ? później ostatnia okupacja, 
memiecka.

Przed ostatnią wojną istniał nawet na Pomo­
rzu Związek Uczestników tego strajku. Było 
by rzeczą ciekawą ustailnó. liflu z nidi przeżyło 
Oistatrçy, okupację. (Q)
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Łeba — siedlisko groźnej broni Hitlera
stanie się wielkim portem rybackim i perłą uzdrowisk polskich

wędrowała stąd do Szwecji, czyniąc wielkie 
spustoszenie.

Nowoczesna willa nad morzem mieściła do 
wództwo odcinka i koszary załogi. W głębi 
lasu pomiędzy drzewami wznoszą się krokwie 
niedokończonego dachu hali montażowej,

Miastem nadmorskim 1 w całym tego sło­
wa znaczeniu rybackim, jest Łeba. Niewielkie 
miasteczko, liczące około 3 tysięcy mieszkań­
ców, dzięki swemu geograficznemu położeniu, 
może poszczycić się kilkuwiekową historią. 
Port rybacki zbiera! przed wojną obfite plo­
ny swych morskich połowów. Jest to poza 
tym miejscowość, posiadająca piękne, płaszczy 
stc plaże, nadmorski urozmaicony bogatym 
lasem krajobraz i największe w swych rozmia 
rach w Europie zjawisko wędrujących wydm 
piaszczystych. Wydmy te wraz z olbrzymią 
połacią lasu, ałż po miasteczko Łeba z dwoma 
jeziorami Gardno 1 Łeba, obejmą obszar wspa 
niałego przyszłego parku narodowego, które­
go realizacja znajduje się już w toku. Obszar 
parku narodowego obejmuje interesujące 1 
charakterystyczne utwory polodowcowe. z 
najbardziej charakterystyczną mierzeją łeb­
ską, długości 18 km. i szerokości od 1 do 1,7 
km. Mierzeja ta pokryta jest wędrującymi 
wydmami piaszczystymi, dochodzącymi do 
wysokości 38 m. i posiada prawie nietkniętą 
roślinność wydmową. W tych warunkach mie 
rzaja przewidziana jest jako doskonały teren 
doświadczalny do badań nad sztucznym u- 
mocnieniem przy pomocy roślinności rucho­
mych piasków, których wielka liczba znajdu­
je się na naszym wybrzeżu. Dziś obszar ten 
stanowi specjalnie chroniony przez państwo 
rezerwat. Oprócz tego rezerwat ten ma być 
wykorzystany jako ośrodek turystyczny 1 szko 
leniowo - wypoczynkowy dla młodzieży, pra- 
gnącej zapoznać się z żeglarstwem, zarówno 
morskim, jak 1 śródlądowym.

ŁÓDŹ U BRZEGU
Sama Łeba jest starym miasteczkiem, a

raczej osadą rybacką, która w r. 1357 uzyska­
ła prawo miejskie i związane z tym swobody
uprawiania handlu i rzemiosła. Źródłem u- 
trzymania mieszkańców, rekrutujących się z 
osiadłych tu od wieków Kaszubów, jest zawsze 
rybołówstwo, prowadzone na wodach mor­
skich i słodkich wodach dwu jezior Gardno i 
Łeby. Nazwa Łeba wspólna jest bowiem dla 
miasta, jeziora oraz rzeki. Jezioro Łeba jest 
jedno z największych w Europie, ma ponad 
16 km. długości 1 ponad 6 km. szerokości. Rze 
ka Łeba wpada do jeziora i wypływa z Jezio­
ra w kierunku północno - wschodnim, gdzie 
przebija się przez piaszczystą ławicę nadmor­
ską 1 łączy jezioro z morzem. Mieszkańcy Łe­
by zaprawiani od wieków w walce z żywio­
łem wodnym, uchodzą powszechnie za dziel­
nych żeglarzy, których według klechdy ludo­
wej udało się św. Piotrowi usunąć z nieba, 
wywabiając ich okrzykiem ..łódź u brzegu“. 
Pod koniec 19-go wieku rozwijający się ruch 
turystyczny uznaje Łebę za jedno z najpięk­
niejszych kąpielisk nadmorskich. Linia kole­
jowa łączy . Łebę z powiatowym mias+em 
Lęborkiem, co ułatwia szybki dojazd do Łe­
by. Obecnie usunięcie zapory granicznej za­
pewnia Łebie należyte miejsce pośród nadmor 
skich miast wypoczynkowych. Z Lęborka do 
Łeby piękna szosa prowadzi przez dobrze za- 
gospodorowane wioski. Widać tu wysoką kul­
turę rolną.

WYRZUTNIE ,,¥ 2“
Zarówno wsi okolicznych, jak 1 samego mia 

steczka wojna nie dotknęła prawie zupełnie,

Z czasów walki z niemieckimi łodziami podwodnymi
; Wynalazki które zapewniły aliantom zwycięstwo na morzu

Od wyniku walki o Aiktułyk w czasie ubieg- 
• tej wojny zależał w wteik ej mierze los zwycię 

stwa aliantów nad państwami osi. Anglicy i 
Amerykanki w 1-szej fazie tej walki czuli się 
zupełnie zdruzgotani wielką przewagą Niem­
ców jak i wielkimi stratami które boleśnie od­
czuwała marynarka wojenna i handlowa alian­
tów.

Niestety nie było środków obrony. Jedyny 
spadek, jaki- w tej dz/iedzinie pozostał z pierw­
szej wojny światowej, był zbyt przestrzałym. 
aby w nowoczesnej, walce mógł przynieść ja- 
k oś konkretne wyn-Ki. Były to bomby głębino­
wi, które oprócz zasadniczej wady.że tak samo 
dobrze mogły uszkodzić własny okręt, jak i nie 
przyjacielską łódź podwodmą. posiadały jesz­
cze masę innych wad, nie stanowiły więc sku­
tecznego środka obronnego.

Wprawdzie wprowadzearie nowoczesnych 
zapalników uniemozlüw-ialo rozerwanie się bom 
by na powierzchni morza, jednak rezultaty by­
ty przeważnie nikle j trochę sprytu ze strony 
dowódcy rkeprzyjacielskiej lodzi podwodnej 

, wystarcZalo aby uchronić .lą od zguby. Do­
wódcy lodzi wyrzucaiM niejednokrotnie przez 
wyrzutnie torpedowe oliwę i różne przedmioty 
które-mogły pozorować zatoirrięeie lodzi, a 
tym samym oddalenie się nieprzyjacielskiego 
okrętu.

Znany jest komieany wypadek z pierwszego 
»kresu wojny, kiedy tor pedo w-iec angielski 
^bombardował“ łódź podwodną i po przedmio 
♦ach, które wypłynęły na powierzchnię pozną- 
lio, że zbombardowłioą łódź podwodną, otazału

cania rakiet odrzutowych i główna rura y—- 
dechowa, wyrzucająca płomień gazowy, by­
ły głównymi częściami poruszającymi piekieł 
ną nąachinę hitlerowską. Gdzie niegdzie skrzy 
dla i dziób rakiety w kształcie cygara. Częś­
ci wózków kilkuosiowych do przewożenia po 
Cisków ,.V 2“, jakieś ślady po elektrowni, la­
boratoriach i warsztatach.

Wyrzutnia w Łebie służy do eksperymen­
tów, zaś w razie gdyby Hitler zarządził inwa­
zję Szwecji, miała za zadanie sterroryzować 
ten kraj. Nie obeszło się oczywiście bez rzeko­
mego „wypadku“, który miał być ostrzeże­
niem na przyszłość. Jedna z rakiet ,,V 2“ za-

Praktyczne obrania — które sie nie mna

mirno tego, że Niemcy zbudowali w pobliżu 
Łeby szereg wyrzutni słynnego ,,V 2“. W gę 
stym, młodym zagajniku nad samym brzegiem 
morza, doskonale zamaskowane mieszczą się 
betonowe bunkry. Bunkry stanowią prawdzi­
wy labirynt. Na betonowych platformach po­
rozrzucane są wszędzie części śmiercionoś­
nych pocisków, jak 1 specjalne urządzenia, sta 
nowiące wyrzutnie. Rzesztki cielsk potwor­
nych bomb latających stanowią ćfeiś dla przy 
godnych turystów niemałą atrakcję. Ogląda­
my różne części pocisków. Tu leży odwłok 
pocisku, mieszczący komory gazów spalino­
wych. Sześć lejkowatych otworów do wyrzu­

Pierwsze transakcje zagraniczne
na Targach

Pierwszą transakcją zagraniczną, zawartą 
przez „Spofem“ na Targach Poznańskich, było 
sprzedanie Szwajcarii 90 ton wikliny. Poważ­
niejsza transakcją wewnętrzną „Społem“ była 
sprzedaż wagonu kołk«" w szewskich. Jedno­
cześnie przedstawicielstwo ' „Społem“ przepro­
wadza transakcje odnośnie eksportu do Anglii 
cukierk -w własnej produkcji. Centrala Tekstyl 
na zawiera codziennie około 60 transakcji na 
sumy przewyższające pół miliona złotych każ­
da.

Poznańskich
W toku są wielkie transakcje eksportowe na 

wyroby bawe'niane, wełniane i dywany. Cen­
trala Sprzedaży Wyrobów Szklanych i Porce­
lanowych zawarła na sumę 10 milionów zło­
tych samych transakcji wewnętrznych. Zagra­
nicę interesują wyroby porcelanowe oraz krze­
sła giete. W Pawilonie Zagranicznym Czecho- 
słowacy zawarli szereg transakcji na biżuterię, 
sztuczną^ Jedna z nich dokonana została na 10 
milionów złotych.

Brak surowców daje się także odczuwać w 
niezniszczone, wojną Ameryce. Nic też dziw» 
nego, że uczeń starają się wszelkimi sposoba­
mi znaleźć surowce zastępcze, które pozwo­
liłyby przemysłowi konfekcyjnemu oraz fabry­
kom materiałów i tkanin uniezależnić się od 
tych surowców, które dotychczas używane 
były do produkcji. Wiemy dobrze, że więk­
szość krajów na śweci-e n-ie posiada w dosta« 
tecznej ilości wełny, tak niezbędnej dotych» 
czas do fabrykacji materiałów, a nawet ba­
wełny. którą trzChr -rn^r^ować.

Dlatego zrozum .iły jest pośpiech, z jakim 
amerykański przemysł konfekcyjny stara się 
o zdobycie środków zastępczych, które po­
kryłyby mie tylko zapotrzebowanie wewnętrz­
ne. ale przede wszystkim eksportowane do in­
nych krajów przyniosłyby kolosalne zyski.

Trzeba przyznać, że prace uczonych amo» 
rykańskich w tym kierunku uwieńczone то» 
stały pómyślnymi rezultatami i już w najbliż­
szym czasie będziemy nosić tanie, praktyczne 
i trwale ubrania z ptasich pór, łusek grocho­
wych i zbieranego mleka--

Nowe materiały będą ne tylko lepsze i wy- 
godniejsze w noszeniu, niż większość dotych­
czasowych, ale ponadto produkcja ich stane 
się poważnym źródłem zarobkowym naszych 
rolników. Nie zapominajmy. że. iak dotąd, 
marnuje się corocznie ponad 50 milionów kg 
piór, iakich dostarcza nam drób- Z tą jednak 
chwilą, gdy zaczipiemy produkować materiały

Tkaniny z piór, łusek grochowych i zbieranego mleka
z piór, otrzyma rolnik za dobry 1 czysty suro® 
wiec wysoką zapłatę.

Na pomysł zużytkowania pierza do fabryka» 
cii materiałów wipadł jeden z urzędników' ame­
rykańskich- Przy pomocy doświadczonych spe­
cjalistów ndało mu się przy pomocy kwasu 
solnego i soli kuchennej stworzyć z pierza taki 
surowiec, który można splatać w nitki.

Obecnie produkuje się już materiały takie na 
dużą skalę. Pierwszą czynnością przy fabry­
kach nowych tkanin jest oddz:clenie sztyw­
nych części piór od reszty. Robią to szybko 
specjalne maszyny- Dalsze stadia nie różnią 
się niczym od normalnie przyjętych w tkao 
tw’e metod.

Wyprodukowane włókno nie różni się ni» 
czym od materiałów wełnianych, a odznacza 
sie niezwykłą lekkością. Produkuje snę z niego 
delikatne swetry, bieteznę damską ftp. Wpraw­
dzie materiał, utkany z samego pierza, n:e na­
da je się do wszystkich celów, jednak zmie­
szany w 50 procentach г wełną jest uniwersal­
nym i przewyższa- często wełniane wyroby.

Ost-tn»o udało się wyprodukować nierwsze 
mater a ły z samych tylko części szivwnvoh 
pierza. k4óre no roznuszozen-iu zawarte"' w ircn, 
proteiny sta.ią śię miękkie f ptmvve. Dla o= 
trzymanej ta droga tkaniny wymyślono nazwę 
..kemotfn*'.

Kerotin odznacza się nfezwyłą prężnością, 
daje sie bowiem wyciągnąć o połowę swe i dłu<= 
gości. Wyglądem ?wo*m przypomina jedwab

ï dlatego używany jest przede wszystkim AS 
fabrykacji bielizny.

Znamy wszyscy materiały, wyrabiane ze 
zbieranego mldka. jednak nie przyjęty się one 
u nas z -powodu wielu wad, które jeszcze po-- 
Siadają. Wynalazek włoskiego inżyniera do­
prowadzili obecnie Amerykan e do takiej per­
fekcji, że w tej chwili Stany Zjednoczone pro­
dukują 5 tys. ton „mlecznej** tkaniny rocznic. 
WyprodiVkowane i mleka włókno przypom na 
wyglądem i elastycznością wełniane i służy 
do produkcji ubrań, obrusów i grubszej Ые» 
Ireny.

W najbliższym też czasie będzie się wyra* 
biało ubrania z łusek grochowych. Wynalaz­
cami owej metody są uczeni angielscy i ame» 
rykańscy, którym udało się uzyskać z łusek 
proteinę, z której następnie produkują synte­
tyczne włókna, podobne do wełnianych i da­
jące się mieszać z innymi włóknami.

Dalszą nowością jest elastyczny inauriat 
bez gumy. Aby osiągnąć te zalety, skręca się 
przed utkaniem jeszcze włókna w spira!’<;, 
które następnie odpowiednio się „hartuje4’- U* 
tkany z takich włókien material nie traci ti- a 
ze swej elastyczności nawet ito w-ielflfcronym 
praniu i prasowaniu.

Jak zapewniają przemysłowcy, już w tym 
sezonie ujrzymy ten materiał w postaci ko* 
st bumów kąpielowych.

Jeszcze jeden wynalazek powitają szcze­
gólne gospodynie i panie z wielką radość i ą. 
Specjalnie przwęotowana warstwa cienkiego 
me tłukącego się szklą przedłuża znacz-nie 
żywot obrusów, rękawiczek. Niewidoczna zu- 
pełme powloką tego szkła irmożliw* starce 
bez śladu rozlanego sosu czy wina. Rękaw- 
czek rare trzeba będz e prać, przy czym tue od-

się własną, angielską.
Zrozpaczony dowódca podał wiadomość 

drogą radiową do dowództwa floty i jakież by­
ło jego zdziwienie kiedy następnego dnia 
spotkał się z ..zatóipioną“ łodzią przy wjeź- 
d»ie do portu. Okazało się, że łódź była zupel- 
niez-cała. a tylko fortelowi dowódcy zawdzię­
czać należy, że nie zositała rozbita.

Znając le wszystkie niedogodności alianci za 
brali się do poszukiwań innej broni i sposobów 
pozwalających na skuteczne zwalczanie nie­
przyjaciela.

Pierwszy wynalazek był wielkim krokiem 
naprzód. Był to aparat podsłuchowy „Asdic’4, 
który pozwalał na dokładne stwierdzenie kie­
runku. w którym znajdowała się łódź nieprzy­
jacielska. Wysyłał on snop fal głosowych, któ­
re powracając pozwalały obliczać kierunek i 
odległość. Wadą tego urządzenia było to. że 
nie działało skuteczn e w odległości bliższej 
nrić 300 m. Powstała konieczność wynałeziema 
takiego urządzenia, któreby działało w każdej 
sytuacji.

Udało się konstruktorom stworzyć t zw. 
,Jeżar‘. Jest to rodzaj кий o 24 kolcach, na któ­
re nasadzone były 20 kg. o wielkiej s-łe wybu­
chowej pociski. Za pomocą specijałnego urządzę 
nia elektrycznego modpa było powodować ich 
wybuch na dowolnej głębokości, przy czym 
kierunek w dalszym ciągu wykazywał Asdic“.

Broń ta okazała się bardzo skuteczna i od tej 
chwili zaczyna się przewaga aliantów na mo­
rzu. Zmuszone do ukrywania s'ę łodzie memre- 
ck>№ tylko wcą pśrmełufy. prziMAić dl» 

okrętów anglo-amerykańskich. ryzykując przy 
tym w iele.

Poza tym samoloty rzucające miny magne­
sowe. które przyczepiały się do żelaznej masy 
łodzi podwodnej, stały się drugim czynnikiem 
decydującym o przyszłym zwycięstwie alian­
tów. (

Po pewnym czasie jednak, zna leź i Niemcy 
sposób obrony. Zainstalowano na łodziach pod 
wodnych specjalne aparaty, które wypuszcza­
jąc przez rury torpedowe, za pomocą specjal­
nej dyszy, gazy, powodowały dodatkowe drga 
nia, unieszkodliwiając tym samym wykry­
wacz ».Asdic’4.

Dowódcy okrętów zaczęli domagać się znacz 
nie skuteczniejszej broni. Już wkrótbe admi­
ralicja brytyjską była w stanie dostarczyć im 
znacznie lepszy w dzialaańu »parat .Squid“. 
Jest to również mozdzież przypominający wy­
glądem aparaty podsłuchowe do wÿkrywamia 
samolotów, o trzech potężnych lufach stanowią 
cycłi ramiona trójkąta, o wysokości 15 metrów. 
„Squid“ wyrzuca jednocześnie na właściwą 
głębokość i we właściwym kierunku 3 wielkie 
miny głębinowe o niesłychanej s4e wybuchu.

Wynalazek ten zadecydował ostatecznie o 
zwycięstwie aliantów. Już w kilka miesięcy po 
jego wprowadzeni« 750 piratów morskich Doe- 
n tza spoczęło na dn-e morza. Od tej drwili 
Niemcy już nigdy więcej nie byli groźnym; 
przeciwnikami. Bitwa o Atlantyk została wy­
grana, a wygraiH ją nie bohaterscy marynarze, 
ale Wynalazca uczony, który w porę potrąfłł 
pnayjść s pomocą *-ак?л<цсадп «kdahom i

skąd system kolejek wąskotorowych dostar­
czał rakiety do poszczególnych wyrzutni. Za­
minowany miejscami teren nie pozwala do­
kładnie obejrzeć wszystkich » stanowisk i 
stwierdzić ich liczby. Jedno jest pewne, ze 
gdyby nie koniec wojny, Łeba stałaby się po­
tężną bazą niszczycielską. Dziś panuje tutaj 
cisza i pustka, tylko fale Bałtyku szemfzą ci­
cho za ochronnym walem, opowiadając o lecłj 
nickiej historii tych ziem i o tym, jak to kie­
dyś Bolesławowe drużyny pławiły konie w 
jego falach.

STAN OBECNY
W porcie łebskim czynny jest nowoczesny 

elewator zbożowy i dobrze zachowane urzą­
dzenia portowe ze wszystkimi sygnałami na- 
bieżnikowymi, bojami itp. Do rozminowane­
go całkowicie portu wchodzą coraz częściej 
kutry rybackie, szczególnie z pobliskiego Wła 
dyslawowa, Helu, jak 1 Kołobrzegu. Bazują 
tutaj często i kutry zagraniczne, przeważnie 
duńskie. Mniejsze stateczki zabierają stąd zba 
że do Szczecina, Gdyni i Gdańska. Kilkanaś** 
eie nowocześnie urządzonych wędzarń i prze­
twórni rybnych, pracuje pełną parą. Praca roi 
nika natomiast natrafia jeszcze na trudności, 
gdyż w licznych rowach odwadniających za­
plecze nie są jeszcze czynne pompy wiatrako­
we i nie przeczyszczone rowy. Jednak i do te 
go gospodarze się zabierają, uruchamiają« 
każdego miesiąca pompę. Liczyć się należy, 
że na wiosnę ziemie będą osuszone i można 4 
będzie siać na dotychczas podmokłych polach.

bile sie to bynajmniej na ich wyglądzie.
W najbliższym czasie pojawią się na rynka 

spodnie o nie znikających nigdy kaniach, z 
czego ucieszą s»e na pewno mężczyzn .

Widzimy, że przyszłość nie przedstawia się 
ozarno i wystarczy trochę cierpliwości, a hę» 
dziemy chodzili tanio, praktycznie i elegancko 
ubrani w materiały z łusek grochowych czy 
pór z usztywnionymi kantami nietłukącym s e 
szkleni, a pokryci warstewką nie tłukącego się 
szkła nie będziemy obawiab się brudu czy 
kurzu.

Zęlii siliieisze sniM
PARYŻ. Na lotnisku w Din« i w Normand i. 

wystąprł atleta serbski Gali, który zademon­
strował niesłychaną s#ę. Trzymając w zębach 
przymocowną do sämoilotu o sile 150 HP linę, 
uniemożliwił on start tej maszyny. W pierw­
szej próbie puszczony na pełny gaz samolot 
zdołał przewrócić atletę. nàtCHniiast za drug >n 
razem Serb pociągnął aparat z zapuszczonym 
do startu motorem o kilka metrów w tył.

Czytajcie
i rozpowszechniajcie

„TRYBUNĘ POMORSKA"



JM/Ś ■t*6"Waldemar Slawik
wa Olka i tak szła z nim aż do wioski, gdzie 
Staszek porozmawiał chwilę z jednym z tam­
tejszych „Maquis-tów‘‘ i dowiedziawszy się, 
że nigdzie nie było tu Niemców, pchnął jed­
nego ze swoich po resztę oddziału.

Jak zwykle w takich wypadkach otoczyli
patrolami wieś. Ludność wita a tak owacyj­
nie tych osiemdziesięciu niespena ludzi, jak- 
gdyby była to już armia francuska, wkracza­
jąca po zwycięskim zakończeniu wojny.

Ale kapitan Nancy nie pozwolił, rozejść 
się chłopakom po domach, dokąd zapraszali- 
ich gościnni gospodarze. Kapitan Nancy nie­
nawidził rządu Vichy“ i jego zwolenników, 
tv też tępił ich bez. litości gdziekolwiek zja­
wili się jego partyzanci. Także i teraz prze­
de wszystkim zapytał o „zdrajców“. Chłopi 
podrapali się po głowach. — Jest tu taki — 
oberżysta. Często do niego przyjeżdżają na 
motocyklach Niemcy, z którymi on chętnie 
: długo rozmawia. W pogawędkach z sąsia­
dami wygaduje niestworzone rzeczy na „Ma- 
quis‘tów“, a jest publiczną tajemnicą, że jego 
córka ma jakiegoś gacha, podoficera niemie­
ckiego. który nieraz po dwa dni siedzi w go­
spodzie

Za chwilę dwaj Maquisci prowadzili już 
grubego oberżystę i jego córkę, młodą dziew­
czynę o tępej, rozlanej jak ojcowa twarzy. 
Była wystraszona i dnżała, lecz stary oberży­
sta nadrabiał miną, a gdy stanął? przed ka­

pitanem krzyknął:
— Jakim prawem mnie, wolnego obywa­

tela, którego wszyscy szanują i nawet Niem­
cy nie krzywdzą, chcecie aresztować? To jest 
gwałt, i odpowiecie za to przed władzami*

— Przed jakimi władzami? — spytał iro­
nicznie kapitan Nancy.

— Dla mnie jest tylko jedna władza — 
francuska w Vichy i niemiecka w Champa- 
gnol — krzyknął znowu butnie grubas.

— A my kim jesteśmy? — zapyta? znowu 
kapitan, lecz prawa strona twarzy drgnęła 
mu kilka razy — nerwowy tik /. czasów tam­
tej wojny.

— Nie wiem i nie chcę wiedzieć — zre­
flektował się nagle oberżysta.

— Więc ci powiemy draniu. Jesteśmy 
Francuzami, walczącymi o wolność Francji. 
Walćżymy nie tylko z Niemcami, ale ze wszy 
stkimi wam podobnym: kanaliami "eh pomo­
cnikami.

—: Nie ośmielicie się zrobić mi .krzywdy 
— jęknął karczmarz. Którego nagle opuściła 
pewność siebie. Nie zrobiłem nikomu nic złe­
go, a z Niemcami handlowałem tylko" bo 
żyję z handlu..

— Milcz gadzie - warknijf któryś z ma- 
quistów i zamierzy? się kolbą karabinu, ale 
Nancy powstrzyma? go ruchem dłoni. Powie­
sić go... rozejrzał się doko?a — o, na tej gru­
szy... i, odwrócił się tyłem do grubasa, któ- 
ry padł na kolana i z przestrachu nie zdolny 
do wymówienia słowa, jęczał tylko i szlo­
chał. Jean Nancy fubił wieszać. Wiedzieli o 
tym Maquisci i nie dziwili się temu. Jeszczr 
na początku wojny Niemce powiesili 
rodziców-staruszków i m'oda żonę, gdyż 
siedzi Francuzi-zdraicy, zadenuncjowc-.il, żx 
ich syn należy do Maquis. Od tego czasu Je­
an Nancy nie znał uczucia litości i kara 
śmiercią każdego Francuza, na którym leża! 
choćby cień podejrzenia o współpracę czy na 
wet tylko sympatię z rządem „Vichy“.

Polakom, znajdującym się w oddziale nie 
zawsze podobały się te wyroki Francuzów,

bo uważali, że w wielu wypadkach przewi­
nienie deb'kwenta me było tak poważne, by 
karać go śihiercią, lecz w myśl raz na za­
wsze zawartej umowy nie interweniowali, 
gdyż porozumieli się kiedyś, że sądzić Fran­
cuzów będą Francuzi, Wlasowcćw — Rosja­
nie, a Niemców wziętych do niewoli — Pola­
cy. I zasad tych, przestrzegali.

Kapitan Nancy zwrócił się teraz do córki 
obenżysty, która zakryła twarz rakami, nie 
çhe^c widzieć śmierci swego ojca, . . . .

-- Miałaś kochanka Niemca!
— To nie kochanek! — To był mój narze­

czony — wyszlochala dziewczyna.
— Wszystko jedno — ale Niemiec, a wiec 

wróg — wołałaś go niż Francuza.
— Nie wołałam — płakała dziewczyna — 

ojciec kazał.

— Spalam — ojciec kaza'.,.
Nancy schwycił ją ręką za włosy 

i podanymi sobie nożyczkami obciął jej wło­
sy tuż przy skórze

Wyglądała tak ohydnie, że Olek odwróci; 
oczy i dopiero wówczas spostrzegł, że „jego“ 
dziewczyn? jest b'ada jak- upiśr i bliska o- 
mdlenia i że jeszcze bardziej kurczowo ucze­
piła się jego ramienia. Wziął ją delikatnie 
wpół i odprowadzi} na bok, pcza ganek do­
mu. zarośniętego bluszczem i posadził na ła- 

. wce. W chwilę później pojedynczy, suchy 
trzask wystrzału rewolwerowego oznajmił 
że córka obenżysty podzieli-a los swego ojca.

„Jego“ dziewczyna zemdlała, wię- sko­
czył do kuchni po wodę i jął cucić ją. sam nie 
wiedząc, dlaczego przemawiając dn nie; czule

Maquiści. na których jednak ta scena nie 
zrobiła wielkiego wrażenia, rozeszli ..ę po wsi 
i ładowali na wózki wory z mąka i mięsi­
wem. Kapitan Nancy rozlokował się wraz ze 
swoim sztabem w bezpańskiej teraz oberży 
i wypisywał kwity na skonfiskowane mienie. 
Kwity te miały być dla Niemców dowodem 
że żywność zabrali partyzanci by uchronić 
wieśniaków przed represjami.

Teraz Staszek zameldował o zatrzyma­
nych dziewczętach i Antek odszuka" Olka 
z „jegc“ dziewczyną.-

- Chodźcie do kapitana — dziew .żęta’ ó 
da przesłuchane — powiedział po polsku, a 
Francuska domyślając s'ę o co chodzi zapła­
kała znowu i patrz'<■ błagalnie na zep- 
neja: ■ '■

— Nie pozwól mi ' -ać v-i ■ ••.*, 
zwól mnie zabijać - ja --че- tóev tóńa;-:,

Olek uspokaja* ją, tfaimae . ? o t o 'iit* 
pozwalała mu jego niewieik znajomość ję-1 
zyka francuskiego, że skoro ,<a? s / 
Niemcami nic ją nie łączy nie str :ę je- 
najmniejsza krzywda. Czul 'jednak, V nawet 
gdyby by?o inaczej, gofrów jest bronić dziew - 
czynv

A to sio dzieje właśnie w cukrowni...
W Brześciu Kujawskim pod Włocławkiem 

znajduje się duża cukrownia. Jest prowadzona 
wzorowo i śladem innych zak|adćSv przemy­
słowych, roztacza również opiekę nad swymi 
pracownikami. Jest więc ładna świetlica ze 
scena, gdzie odbywają się wieczornice i przed­
stawienia amatorskie, wieczory dyskusyjne, od 
czyty. zabawy itp. Jest zorganizowana sto!'w 
ka, istnieje Rada Zakładowa, jest także przed­
szkole dla dzieci pracownik'w. Wszystko by- 
'oby w porządku, gdyby ńie jedno ale. A to

Jubileusz zasłuż 
kościoła Św. Jan

W bjeżrcyni miesitew obchodzi óO-lecie- 
swej pracy, długoletni prezes Związku Organi­
stów na Kujawach, b. organista kościoła far- 
nego Sw. Jana we Włocławku oh. Roch Stań­
czak. Jubilat urodził się w Lubieniu "9 lipca 
1877 r. f po ukończeniu seminarium nauczy-, 
cielskiego w Łęczycy, ukoiiczyj jeszcze szkołę 
dla organistów. Zostawszy organistą w Przed- 
czu, zorganizował tam ch'T, kt'ey podczas 
swych gościnnych występiiw na Kujawach zy­
skał ogólne uznanie wśróti mi|o.śnik'iw muzyki 
kościelnej. W 1903 roku bbjąjł stanowisko or­
ganisty przy katedrze we Włocławku, a wkr/t-' 
ce przy' kościele Sw. Jana, ktćtre zajmował do 
1913 r. W tym roku został osadzony w wie» 
zieniu przez rząd carski za granie pieśni pa­
triotycznych podczas uroczystości 3 maja. Wy­
puszczony z więzienia, dzięki usilnym stara­
niom ks. prał. Mikub kiego, zajął swe poprzed­
nie stanowisko, na którym pracował do 1935 
roku. Jako „stary i pozbawiony głosu“ ustą­
pi? z zajmowanej posady. '

, W czasie okupacji niemieckiej mieszka? w 
Lubieniu i kiedy nie było już kapłan w. wtw:< 

i ÿionych przez Niemców do oboaólw, jubilat it­

śmBeircóą
Nie opuścił jej i w piątkę z trzema dziew­

czynami i Antkiem, stanęli przed kapitanem.
Jean Nancy — o ile bezwzględny był dla 

zdrajców, o tyle był bardzo skrupulatny w 
dochodzeniach przeciwko podejrzanym. Tak 
by-іо i teraz. Odebrał dokumenty dziewcząt i 
polecił jednemu z Francuzów zasięgnąć opinii 
co do prowadzenia się dziewcząt w Champa­
gne). . . . . .

Tymczasem. jednak trzeba je by-io pozosta­
wić we wsi pod strażą, bo z zasady jeńców 
nie prowadzono do pbozu oddziału.

Olek i Antek byli już przy dziewczętach, 
oni je przyprowadzili i zaaresztowali na szo­
cie. im więc kapitan powierzył nadzór nad 
nimi.

Po dićóch dniach, w ciągu których chlop- 
V nudzili się śmiertelnie, dziewczęta popro­

siły o pozwolenie przespacerowania się po o- 
grodzie.

Olek i Antek po naradzie zgodzili się jed­
nak jako ..strażnicy“ poszli razem z niemi.

Dwie starsze z dziewcząt, jak się okazało 
siostry, poszły przodem, a Antek towarzyszą­
cy im rozwinął przed niemi ca-le bogactwo 
polskiej galanterii i, dowcipami jak z 
rękawa w łamanym języku francuskim. Naj­
młodsza. dziewiętnastoletnia Margarette za­
wisła znowu na ramieniu Olka i szczebiotała 
swym głębokim altowym głosikiem. Była te­
raz ożywiona, a nawet weso a i Olek zauwa­
żył. że kędy nie plącze jest naprawdę ładna, 
a w oczach jej pala się iskierki. Często jed­
nak, kiedy czuja wzrok Olka skierowany na 
slabie, mięszala się, czerwieniła i kryła oczy 
za zasicn-o powiek i frendzlami długich rzęs.

Przeszli ogrodem, niegdyś widocznie pielę­
gnowanym starannie, teraz opuszczonym i za 
ros.'m. zielskiem i stanęli na zboczu pagór­
ki Słońce szybko, w oczach prawie znikło ża 
horyzontem, a jednocześnie niebo pociemnia­
ło od chmur. Nadchodziła burza. Zawrócili 
więc pospiesznie ku domowi, Antek za nie­
rez1 ącznymi siostrami pobiegł przodem, za ni- 
n wolno Olek i Margarette.

Spadły pierwsze", grube krople deszczu i 
bł , • wstęga błyskawicy przecięła niebo 
Grzmo. echem potoczy] się po górach.

MargaretteI — Margarette! — doleciało ich 
wołania sióstr Olek* — krzyknął Antek i 
wśród drzew mignęły białe sukienki i zielony 
; ‘ mundur

• ? ■ mieszyli kroku i zaczęli biec,, bo
dei p-dal coraz to rzęsistszy, do domu by- 

'> zbyt daleko, więc Olek wpad? do 
z"eć - tó rr stojącej w ogrodzie, a za nim 
Mn- -• ■ ... rwieniona od biegu i prze-
rńoćzo.ia ’ do nitV".

)• • Ir* tak ulewny, jak to tylko zdarza
s - ,- ach. tworząc jednolitą ścianę wodną, 
poza i." ча czuli się odcięci w tej małej altanie 
d watą Dziewczyna znowu przytuliła się 

ale psuje wszystkie dotychczasowe efekty. 
Dzieci w przedszkolu otrzymują śniadania i 
proszę sobie wyobrazić w cukrowni, dzieci na 
śniadanie pija kawę gorzką., bowiem dla nich 
cukru nie ma. Nie wiemy w jaki sposób taka 
rzecz sta a się możliw a Czytżby w myśl przy­
słowia, że szewc chodzi bez butów?

Wszystko razem wziąwszy, stanowi smut­
ny obrazek i wymaga natychmiastowej napra­
wy. Tak dyrekcja jak i Rada Zakładowa win­
ny pomy-l?:' troche o własnych dzieciach. (Jur)

onego organisty
a we Włocławku
rządza? w okolicj potajemne zebrania religijne 
ze Śpiewem litanii i psalmów, za co parokrot­
nie został pobity do krwi przez Niemców. Pod­
czas -wojny straci? szwagra ks» Mijakowskie- 
go, zamordowanego w Dachau, i syna Jacka, 
znanego na Kujawach - adwokata • i działacza 
spoJecznego.

Jubilai znany jest jako autor prac „O or­
ganach“, „O kościele famym Sw. Jana“, „O 
cmentarzach włocławskich* a nadto był współ­
pracownikiem szeregu czasopism jak np. 
„Śpiew kościelny“ „Muzyka kościelna“^ „Zo­
rza“, gdzie umieszczał faóhowe artykuły.

Ob. Roch Stańczak, pomimo rozpoczętego 
już. ,/smego krzyżyka", trzyma się dobrze 
i wędruje zawsze w niedzielę na sumię do odleg 
łego o 6 km od Włocławka, Michelina, l?y w 
tamtejszym kościółku grać na organach w cza­
sie odprawianego nabożeństwa.

Niechaj nasze dziennikaiskie, jubileuszowe 
wspomnienie będzie Mn upominkiem i drob­
ni m choćby wynagrodzeniem za jego d'ugolett | 
ni-, prac na polu społeczno - kultural­
nym. (Jur) J 

‘dò Olka Jak spłoszony ptak, gdyż pioruny b:-" 
*y raz po raz, a echo ich niosło się po wąwo­
zie i wielokrotniało w górach.

Olek czuł przez mokrą sukienkę szczelnie 
;ą otulającą, jej młode, gorące ciało i sam ni? 
wiedząc kiedy nachylił się ku jej uniesionym- 
w górę, rozchylonym wargom.

Tak wtśród błysku piorunów, przy szumie 
ulewy, na ławce drewnianej altany w ogro­
dzie powieszonego przez partyzantów zdraj­
cy - obenżysty, zaczęła Sie miłość dwojga lu­
dzi — Polaka, co zdała od kraju mścił się na 
wrogu i Francuski, którą przypadek rzucił w 
jego objęcia.

Ale szybko przeszła noc i jeszcze jeden 
dzień^ pełen miłosnego upojenia. Pod wieczór 
następnego dnia, znowu zaterkotał motocykl 
przed gankiem oberży. Tym razem był to ma- 
quista. — Włoch z rozkazem od komendanta

Wywiad przeprowadzony w mieście ustali!, 
że dziewczęta nie miały nic wspólnego ze 
zdrajcami i że są dobrymi patriotkami, nale<ż\ 
je więc puścić wolno .Olek i Antek mają na­
tychmiast wracać do oddziału.

Krótkie było pdżegnanie, chłopcy Wsiedli 
na motocykl i odjechali. - ■

Tak nadszedł pamiętny czerwiec r. 1944 
Daleko na północy w Bretanii grzmiały dzia­
ła. warczały motory tysięcy czołgów alian­
ckich i samolotów, zwycięskie armie wypie­

raj zaciekle broniące się wojska niemieckie, 
oswabadzając coraz, to nowe tereny Francji. 
Postępy ofensywy były przedmiotem ciągłych > 
dyskusji. Kontakt z bunkrem w lesie. gdzie, 
siedzieli ukryci wraz z aparatem nadawczo-, 
odbiorczym dwaj oficerowie angielscy, utrzy­
mujący łączność pomiędzy maquistami a do­
wództwem armii w Anglii, byì coraz to częst­
szy.

Ale Anglicy wpierw uprzejmi i grzeczni, 
teraz po ofensywie stali się nagle jacyś o- 
schli i odpychający. Już nie prosili, lecz za­
częli wydawać rozkazy, próbowali nawet ob­
jąć dowództwo oddziału. — ale napnćiżno 
Francuzi. Polacy, Rosjanie, Włosi, Hiszpa­
nie — którzy przez szereg miesięcy bohater­
sko i ofiarnie walczyli z Niemcami, nie tak 
Latwo poddaliby się pod dowództwo dwom 
Anglikom, którzy wojnę przesiedzieli w bun­
krze. dobrze .pilnowanym przez „maquistow“.

..Poco oni tu siedzą —zrzędzili nieraz żól-. 
nierze — zostawiliby lepiej radio i pojechali, 
do Anglii, skoro nie chcą wąlpzyć z Niem- 
carni1/. . . , ;■ ,

I tak jednocześnie z entuzjazmem- wyra­
żali się Francuzi o armii amerykańsko-angiel. 
skięj, która niosła im wyzwolenie, a z.nie-. 
chęcią odnosili ąię do tych Anglików, którzy,
siedzieli tu na miejscu, których znali z bliska 
i do których zaczynali odczuwać wyraźną nie 
chęę.

Niemcy posp Liszcza li nosy ńa kwintę i co­
raz mniej pewnie czuli się w swoich .^forte­
cach“, jak. nazywali „maquisci“- ich garnizo­
ny. Coraz rzadziej i te tylko bardzo liczne ko­
lumny samochodowe przejeżdlżaly z miasta 
do miasta, ale zato rozrastała się partyzantka 
francuska „Maqtóści“ organizowali na więk­
szą skalę akcje, гд- wreszt ie rozeszła się Wieść 
o zbliżaniu się zmotoryzowanych wojsk affie- 
irykańskich. które śmiałym wjT^dcm z pó- 
nocy na południe, odcięły zachodnią Francję.

Mówiono coraz częściej i coraz głośniej o 
at; ku generalnym na Champagnol. gdzie ob­
warował się liczny i dobrze uzbrojony garntó 
zon niemićcki, a kiedy pewnej nocy wylądo­
wał na prowizorycznym'lotnisku wśród gór i 
lasów samolot angielski i pewien wysoki ofi­
cer francuski w towarzystwie oficerów angiel 
-skich i amerykańskich dokonał .inspekcji od- 
■dzia’ów „Maquis“ — d’a wszystkich stało s?ę 
jasne, że dzień ofensywy jest niedaleki,
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Apteka dyżurna przy ul. Warszawskiej. 
Karetka PCK, teł. 15-41, Przedmiejska 1. 
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Straż Pożarna tel. 12-34.
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Polonia — U schyłku dnia.
Bałtyk — Poiedynek.

W lusterku

W okresie kiedy w całym kraju trwa nie­
przerwanie wysiłek nad odbudową zniszczeń 
dokonanych przez hitlerowc'w, Włocławek pod 
j"ł tę pracr z energię i zapałem godnym szcze­
rego uznania. Być mote nie potrafi1 on nada' 
tym poczynaniom szerokiego rozg’osu, być 
mo'e r'wniet inne czynniki zjo’yly się na to. 
w każdym razie stwierdzić nale*y, że w sto­
sunku do poczynań, zbyt ma‘o się o nich m'fwi 
na zewnątrz miasta.

Od czasu do czasu, ktoś przybywający z 
większego o.'rodka, dowiaduje się z nieukry­
wanym zdziwieniem, że rytm pracy t*tni tu 
żywym pulsem i z roku na rok po‘ęguje się

Przeszliśmy jut okres wstępny, okres, w 
kt'rym nieraz trzeba było posiłkować się czy­
nami dorywczymi. Całokształt życia zaczyna 
się stabilizować coraz bardziej.

Dlatego wfa/nie nie od rzeczy bdzie roz­
walenie pewnych zasadniczych kwestii, kt'Te 
by mogły przyczynić się do rozwoju naszego

Rola Włocławka powinna być należycie
miasta, pchnąć je na tory szerokie.

Istniej’ dwie silne do pewnego stopnia kran 
-owe opinie. Niektórzy w szlachetnym za- 
iale twierdze, że miasto nasze jest nie tylko 
stolicą Kujaw, ale czymś jeszcze więcej... Inni 
usiłują downeść, że kurczy się coraz bardziej 
schodząc do rz"du miast mniejszych.

I jedni i drudzy zapominaj- o rzeczy waż­
kiej, kt'ra jest podstawy na jakiej nale'y o- 
pierać twierdzenie. Nie zapominajmy, że dą- 
\nc do rozszerzenia granic Wioc'awka musimy 
przez wytrwałą i żmudną pracę usuwać liczne 
braki, kt're cząsto odczuwamy. Brak nam nie 
jednokrotnie powiewni szerokiego świata, brak 
nam wieści stamtąd, gdzie życie kulturalne pul 
suje sunie mimo przebytych cierpień w okresie 
okupacji.

Jedną z przyczyn jest położenie Wioc'aw­
ka, który znalazł się nieco na uboczu gł’wnych 
szlak'w. Pogłębiło to w nas patriotyzm lo­
kalny chwalebny bardzo, ale niekiedy — przy-

KTO MI?- 
Radzą okna otworzyć, 
bo przy moście wybuchy. 
Rano zrywam się z łoża; 
trzeba rady posłuchać.

Caritas" w służbie bliźniego

Przez dzień cały przy Wiśle, 
jak z armaty huk wali, 
a ja siedzę i myślę, 
kto mi w piecu napali?

Agapit .
OD WYDAWNICTWA

Począwszy od dnia dzisiejszego „Gazeta Ku= 
jawska*' ukazywać się będzie 7 razy w tygo­
dniu, a więc również w niedzielę 1 święta. Nie 
wątpimy, że Czytelnicy nasi powitają tę ino- 
wację z zadowoleniem, gdyż podniesie ona 
sprawność informacyjną pisma i zapewni pu-
błkznoścl włocławskiej otrzymywanie co-

Ostatnio odbyło się walne zebranie Związ­
ku „Caritas“ dibcezji włocławskiej, w obecno'cl 
147 delegat'w. W czasie zebrania^wygłoszono 
sprawozdanie, z którego wynika, że w 147 od­
działach parafialnych .pracowało honorowo 
3836 os'b. natomiast patnych pracownik'W we 
wszystkich oddziałach razem było 21. Liczba 
cz'onk'w, wspierających wynosi 9169. Na 
rzecz potrzebujących pomocy zebrano w ci°gu 
roku 220.391 kg żywności i odzieńy i w got'w- 
ce 7.437.034 zl. Dutą pomoc w naturaliach sta­
nowi- dary amerykańskie, kt'/re wpływają od 
trzech instytucji: „Caritas“ Ameryki, Rady 
Polonii Amerykańskiej i Ligi Katolickiej. O- 
fiarnośić społeczeństwa amerykańskiego i ofiar 
ność polskiego społeczeństwa przyczyniły się 
do tego, że zebrane w got'wee i w naturaliach

ofiary wyrażają się cyfrą sięgającą 86 milio­
nów złotych.

Ta ofiarność zezwoliła na to, że w ciągu 
roku ze stałej pomocy „Caritasu“ korzystało 
20.118 os’b, a z doraźnej 75.819Bos"b. Korzy­
stający z pomocy to przede wszystkim dzieci 
w sierocińcach, przeszkolach, dożywialniach, 
na p'(koloniach i koloniach letnich. „Caritas“ 
prowadzi 33 dożywialnie, 31 przedszkoli i 16 
kuchen. W ciągu lata ubiegłego korzystało z 
kolonii letnich 6.284 dzieci.

Praca „Caritas“ oparta o miJo4ć bliźniego 
1 g' boki patriotyzm przynosi piekne i widocz­
ne owoce. Skutki strasznej wojny, dzieła nie­
nawiści sq obecnie leczone przez miłość — „Ca­
ritas“.

Na czele Włocławskiego Diecezjalnego 
Związku „Caritas“ stoi ks. dyr. Cieślak. (Jur)

dziennle bez przerwy najświeższych wiadomo« 
ścł ze świata, z kraju i z terenu miejscowego.

W DNIU OŚWIATY
Dziś w całej Polsce odbywają się uroczysto­

ści Dnia O:wiaty. Po zniszczeniach dokona­
nych przez hitlerowskich barbarzyńców musi­
my wytężyć wszystkie siły, by i na tym odcin­
ku dźwignąć nasze życie jak najszybciej.

Wlóc.awek mimo szcz»;iśliwego uniknięcia 
większych zniszczeń w budowlach odczul do­
tkliwie również i zniszczenia książek.

Przypominamy, między innymi, o wielkich 
stratach, jakie poniosła biblioteka im. ks. ks. 
Chodyńskich, gdzie ze 116 tysięcy bezcennych 
dzieł uratowano zaledwie 40 tysięcy. Zginęły 
przy tym olbrzymiej wartości, gdyż wróg roz­
począł zniszczenie właśnie od ksiątek bardziej 
wartościowych. Praca nad odbudową w tej 
dziedzinie trwa nieprzerwanie i dziś właśnie 
powinniśmy sobie przypomnieć o konieczno­
ści wysięku na tym odcinku, (dw.)

Ku czci książki polskiej. Dziś o godzinie li­
tej, w sali aktowej gimnazjum im. Marii Ko­
nopnickiej odb.dzie się uroczysta akademia 
ku czci Książki Polskiej. Na akademię złoż£ 
się przem'wienia i bogata część artystyczna.

-—Na „święcone“ dla TPZ w 1947 r. złożyli 
ofiary w gotówce: Gimn. Długosza, Gimn. Me­
chaniczne Gimn. Ziemi Kujawskiej, Gimn. Ku­
pieckie, Gimn. Pedagogiczne, Zjednoczone Fa­
bryki Fajaneu> Zakłady Ceramiczne A. Czar­
ne« ki, Fabryka Marmolady „Ogniwo“, Sp'p 
dzielnia Spożywców, Bank Gospodarstwa Kra­
jowego, Narodowy Bank Polski i dyr., Fabry­
ka „Celuloza", Związek Lekarzy, Okr.gowy 
Kom. Żydowski, Związek Cech'iw Rzemieślni­
czych, Fabryka „Nobiles“, Młotownia Parowa 
„Szwarc“, Urząd Pocztowy, Urząd Akcyz i Mo 
nopolu, Urząd Skarbowy ul. Piekarska, Sąd O- 
kręgowy, Fab. Ciechurskiego i dyrekcja, sklep 
rzeżnicki Falkowski, „Bezimienna“.

Ofiary w gotówce i naturaliach • złożyli: 
Gimn. Marii Konopnickiej i Sp Vdzielnia Czer- 
niewicka. Z miasta wpłacono sumę. 32.586 zł.

Wszystkie sklepy rzeźnickie ofiarowa y 
kiełbasę, a Firma Walkowski, G'rak, „Gwiaz­
da“ i Paradowski cukierki.

Z pow. włocławskiego ofiary dla TPZ zło­
żyli: Kofo m. Lubień, gm. Chodecz, dobiegnie- 
wo, Lubień, Lęg, Pyszkowo, Przedecz, Smijo- 
wice. Ofiary w pieniądzach i naturaliach zło­
żył’: gm. KK'bka, Falborz, Kowal.

Z powiatu wpłacono sumę 45.958 zł.
Firma Gutkowski ofiarowa'a piwo.
Organizacje młodzieżowe, kt're przyczyniły 

się do rozsprzedania nalepek: Związek Harcer­
stwa Polskiego, Związek Walki Młodych, OM 
TUR.

Urządzono „święcone“ dla: Pierwszego Puł­
ku Pontonowego — 225 osób. Jednostki na ul. 
Kapitulnej — 81 os'-b, RKU — 19 os'b, PW 
i WF — 8 osób, (dw)

Sprawiedliwe kary

doceniana
znajmy się do tego — zbyt szowinistyczny. 
Zrodził się pewien podświadomy seperatyzm, 
kt'Ty mógłby się pogłrbić nawet ze szkodą dla 
ca*okształtu życia miasta.

Szlachetność poc^nań połączona z pew­
nego rodzaju zapalnością dla rzeczy własnych, 
powoduje brak dostatecznego krytycyzmu. 
Krańcowość sądów zaczyna stawać się. nagmin­
ną i doprowadza do kraricowości wymagań. 
Przy ocenie żądamy z jednej strony zachwytu, 
z drugiej zaś potępienia, zapominając o istnie­
niu stanu rzeczywistego

Włocławek jest nie tylko stolicą powiatu 
włocławskiego, ale właściwie może nazwać się 
stolicą kilku innych powiat'w, jak nieszawski, 
lipnowski, a bołhaj nawet sięgnąć w stronę Kut­
na i innych. Osiągnięcia jego są i były niema­
łe w wielu dziedzinach naszego życia i za­
daniem naszym jest zakres ich powiąjkszyć, ale 
nie tylko pod wzglądem ilościowym, ale i pod 
wzglądem rozg'osu. Pomijając piękno miasta 
i jego otoczenia, pomijając pracę naszych fa­
bryk, pamiętajmy, że mamy tu szereg źródeł 
niewykorzystanych, wiele rzeczy jeszcze zanied 
banych, a wszystkie te braki możnaby przy 
pewnym wysi’ku, jełeli nie usunąć, to przynaj­
mniej zmniejszyć. Nasz Wieniec — miejsco­
wość godna dużego zainteresowania — drzemie 
wśród piąknych lasów, czekając, aż ludzie za- 
czną w pełni korzystać z jego dobrodziejstw. 
Mamy i inne możiliwo$ci lecące odłogiem.

Nie chodzi tu o ich wyliczenie, ale o zwró^ 
cenie uwagi, na konieczność zespolenia wysil* 
k'iw dla dobra miasta, które tak kochamy wszy 
scy. Życie p’ynie wartko naprzćd. W niedłu­
gim czasie Włocławek zostanie połączony ze 
swoim zapleczem gospodarczym Zawiślem. O- 
żywi się. ruch i handel. Przemysł nabiera co­
raz to żywszych rumieńc7»w i mimo powojen­
nych trudności sięga nawet po eksport za gra- 
nicęu Ale obok tego dostrzega się u niektórych 
pewnego rodzaju bierność.

Zadaniem prasy jest nadanie jak najszer­
szego rozgłosu poczynaniom twórczym. Z dru­
giej strony rola jej polega na zwracaniu u- 
wagi na usterki i błędy nie zawsze świadome 
i obronę interesu obywateli. Obcięlibyśmy ro-

Starostwo Powiatowe wydało ostatnio sze­
reg nakaz'w karnych w stosunku do obywa­
teli naszego powiatu, którzy nie che? się do­
stosować do obowi°zujących przepis'w.

Gradowski Stefan, masarz z Kowala, zo­
stał za posiadanie słoniny nieostemplowanej 
i pochodzącej z potajemnego uboju ukarany 
grzywn-' w wysokości 8.000 zł.

Nachtman Helena, wa'cicielka m‘yna w 
Wistce Szlacheckiej, Sieroń Kazimierz, właś­
ciciel m'yna w Rudzie Chodeekiej, Zając Jan, 
właściciel wiatraka w Swiernie i Kunc Irena, 
właścicielka wiatraka w Skokach Małych, za 
niedotrzymanie terminu dostawy zbo‘a, za nie 
odstawienie na rzecz Państwa pobranych mia­
rek od przemia’u, lub za przemiał mąki o niż-

la

„Wesele na
Ostatnio na scenie Teatru Miejskiego Szko-
Powszechna nr 3 wystawiła w wykonaniu

młodzieży „Wesela na Kurpiach“. Gra mło­
dzieży przeszła oczekiwanie wszystkich wi­
dz'w. Ładne dekoracje, piękne i bogate stro­
je kurpiowskie z życia codziennego czy też 
uroczystości weselnych, staranne wyreżysero­
wanie, dobre opanowanie r'I, tańców i pieJni 
ludowych, kt'rych by'o okolą 50 oraz dobra 
gra młodydi kilkudziesięciu amator'iw wywo­
łały powszechne zadowolenie i uznanie. Cały 
zesp'ł czuł się na scenie zupełnie swobodnie, 
najtrudniejsza rola panny młodej oddana by'a 
naturalnie, weselne przygodne oracje w gwa­
rze ludowej wypowiedziane by!y nalełycie, tań­
czono z werw"’ i z życiem.

lę tę wype'nió w ca'ej rozciągłości.
I Oby ten trud ciężki nieraz i twardy, przÿ- 

Kucharski Jan. z Kolonii Kruszynowskiej, czyni} się do umocnienia rozwoju codziennego 
za kłusownictwo otrzyma! karę w wysokości twórczego życia, co jest trwalsze i bardziej 

i wartościowe od wegetowania w obojętności. 
Praca, jaka podj,?li wszyscy uczciwie myćlący,

szym procencie, zostali ukarani grzywnami w 
wysoko'ci od 20.000 do 5.000 zf.

3.000 zł.
Może nareszcie wymiar tych kar odstraszy 

innych od samowoli i nieposzanowania zarzą­
dzeń państwowych oraz od chęci łatwego wzbo­
gacenia się przy pomocy takiej czy innej spe­
kulacji. Obywatel jest obowiązany pracować 
nie tylko dla zaspokojenia w asnych potrzeb, 
lecz tak'e i potrzeb państwowych. Wyradza­
nie państwu szkody przez omijanie i nieprze­
strzeganie zarz~dzeń wystawia obywatelowi 
smutne świadectwo o jego obowiązkowości i so 
lidno'ci. (Jur)

ma na celu dobro kraju, a tym samym i dobro
naszego miasta. A. G.

cy

Kurpiach
Należy wyrazić całkowite uznanie dla pra- 
naUczycielstwa z tej szkoły, które musia'o

wiele czasu po'wi<cić na pr'by, aby młodocia­
nych doprowadzić do sceny, na kt'rej czuli st' 
jak u siebie w domu. R'wnież i rodzice i dzieci 
nie skąpili wydatk'w na barwne i bogate stro­
je kurpiowskie dla swych dzieci występujących 
na scenie.

Radzimy „Wesele na Kurpiach“ powtórzyć 
i wyjechać z nim na teren naszego powiatu. 
Szkoda by było tylu starań, trud'Jw poniesio­
nych i wydatk’w, by impreza dobrze opracowa 
na byfa wystawiona wszystkiego kilka razy.

Praca nauczycielstwa i m'odzie*y szkoły po 
wszechnej nr. 3 zasługuje na całkowite uzna­
nie. (Jur)

Reprezentada bokserska Polski
na mistrzostwa Europy w Dublinie

W czasie trwania obozu treningowego w 
Poznaniu, gdzie pieczę nad należytym przy­
gotowaniem pięściarzy polskich na wyjazd 
do Dublina mieli najlepsi nauczyciele bok­
su z Feliksem Stammem na czele, wybrano 
już reprezentantów Polski.

W wadze muszej nie wysy’amy nikogo. 
W rachubę wchodził jedynie Bazafnik. Nie­

stety, nie powrócił on całkowicie do zdrowia 
i nie może wyjechać.

W wadze koguciej walczyć będzie w Du­
blinie Grzywocz, w piórkowej Antkiewicz, w 
lekkiej Chychła, w półśredniej Olejnik, w 
średniej Kolczyński, w półciężkiej Szymura, 
w ciężkiej Klimecki. (D)

NAUCZYCIELE WEZWANI DO AKCJI
PW i WF -

Państwowy Urząd PW i WF wzywa wszyst­
kich nauczycieli i instruktorów WF, aby ze- 
chcieli wziąjść udział w letniej akcji wyszko­
leniowej PU WF i PW w miesiącach lipcu f 
sierpniu rb.

Rejestracji" na terenie naszego miasta i po­
wiatu przeprowadza Powiatowy Komendant 
PW i WF w terminie do dnia 13 bm. Na kursie 
wynagrodzenie miesięczne wynosi od 8.000 do 
15.000 zł wraz z utrzymaniem i zakwaterowa­
niem. (Jur)

PRZENIESIENIE LOKALU PCK
Oddział włocławskiego PCK przeni'M swe 

biura na ul. Przedmiejską 1. Dawniejszy lo­
kal przy ul. Piusa XI oddany został do użytku 
prawowitemu wla-'cicielowi tj. Kurii Biskupiej. 
Nadmienić należy, że lokal ten by^ użytkowany 
nrzez PCK na skutek wyrażonej zgody Kurii 
Biskupiej. Obecnie w gmachu tym zamieszka 
Ks. B;skup Siifragan Włocławski Korszyń- 
ski. (Jur)

ZDEMOBILIZOWANI ŻOŁNIERZE 
FRONTOWI

Zdemobilizowani Żołnierze Frontowi!
M’ejsce Wasze w Związku Uczestnik'lw Wal 

ki Zbrojnej o Niepodległość i Demokrację. Lo­
kal Zwi'zku mieści gi*ę przy ul. (РО\У) 20 Sty­
cznia nr 7 i jest czynny codziennie prócz dni 
świątecznych w godz. od 15 do 17-ej.

NA MISTRZOSTWA POLSKI
Ruchliwy zawszę klub sportowy „Związku 

Walki M’odych „Zryw“ wysyła na mistrzostwa 
Polski ośmiu lekkoatletów ze znanym biega­
czem Dzwonkowskim" na czele. Cała grupa od­
bywa obecnie intensywne przygotowania, by 
jak najlepiej zaprezentować barwy Włocław­
ka. (dw)

Kolczyński zwycięża w biegu na przełaj w Poznaniu
W Poznaniu rozegrano wczoraj bnegj na 

przełaj o mistrzostwo ZRSS.
.W biegu na 1500 m. spośród 58 startujących 

jun-orów zwyciężył Szymanowski (ZWM Poz 
nań) w czasie 5;22.8 min. przed Kawińskim 
(Poznań), który uzyskał czas 5;24,8.

W biegu na 2500 m. dia seniorów startowało 
23 zawodn ików m. in. wszysev uezestnrev oho

zu boksersk.ego. Pierwsze miejsce uzyskał nie 
spodz:ewanie Kolczyński („Grochów“ Warsza 
wa) w czasie 9:29.6 min. prped Niedziałkow­
skim („Tramwajarz“ Łódź) 9;30,6.

W biegu dla kobiet na dystansie 800 m. .pew­
ne zwyc ęstwo odniosła Boroiwicz-ówna (.Zryw* 
Poznań), uzyskując czas 3:05 5.

Poświęceni sztandaru
Państwowe Koedukacyjne Gimnazjum Hand 

Iowę i Państwowe Koedukacyjne Liceum Sp'fi- 
dzielcze w dniu 4 bm. obchodzić będzie uro­
czystość po'wi',cenią sztandaru. ,

Zbiórka nastąpi w gmachu szkolnym o go- 
dżinie 8-ej minut 50. Po wmczeniu sztandaru, 
odb-dzie sie kr'tka akademia, (dw)

Admin.: Włocławek, ul. Brzeska 4. Telefon 11-26 
Za dział ogłoszeń Redakcja nie odpowiada.

Ogłoszenia przyjmuje Administracja codziennie z wy­
jątkiem dni świątecznych w godzinach od 8—12 i od 2—5 

w soboty od godz. 8—12.

Adres Redakcji: Bulwary 24 
(godziny przyjęć: 11—12) 

Wydawca: Trybuna Pomorska*

Ceny og oszeń: Ogłoszenia drobne po 5 zł za wyraz, po­
szukiwania rodzin i pracy po 3 ah Urzędowe, przetargi, 
nekrologi: 1 mm szer. 1 szpalta po 5 zi, reklamowe 10 zł. 
Za terminowy druk ogłoszeń Administracja nie odpowiada 
Prenumerata miesięczna 60 gł, z przesyłką pocztową 70 ifl.
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Тяуіа и enerve еІеМпад
ttbow!ezu|ąca cd 1 maja 1947 г.

Na podstawie zarzdzenia Ministra Prze- 
".ysiu i Handlu z dnia 30 marca 1947 r. i 22 
:wietnia 1947 r. wprowadza się z ważnością od 
nia 1 maja 1947 r. nową taryfę za zu-lywang. 
lerg-if elektryczną na ca'ym naszym terenie 
dilania. J
I. TARYFA DLA GOSPODARSTW DOMO­

WYCH.
Obowiązuje dotychczasowa taryfa.

I TARYFA DLA LOKALI NIEMIESZ­
KALNYCH.

a) Dla urzndw, instytucji państwowych, sa­
morządowych i społecznych, kościołśiw, 
szpitali, srftfł, koszar, sklep'w państwo­
wych, klatek schodowych, dworeliw kole­
jowych itp.

Op ata manipulacyjna — 100,— z!t mie­
sięcznie od każdego licznika

Oplata za energię — 15,— zł za każdą 
zwłytą kilowatogodzinę.

b) Dla prywatnych biur, warsz^aVw i miesz­
kań, w których są wykonywane czynności 
zawodowe, dla sklepZw prywatnych i sp't 
dzielczych, zakład'w fryzjerskich, gabi­
net'w kosmetycznych, aptek, przychodni 
lekarskich, cukierni, kawiarni, restauracji, 
winiarni, kin, teatrów, cyrków, karuzeli, 
strzelnic itp

Optata manipulacyjna — 100,— gf mie­
sięcznie od każdego licznika

Optata za energię. — 80.— zł za każdą 
zużytą kilowatogodzin^

III. TARYFA RYCZAŁTOWA.
Stosowana jest w wypadkach wyjątkowych 

na podstawie indywidualnych decyzji Zak'a-
du Elektrycznego.

Мое *arAwek 
hih inn«ch 
odblomikAw 

w watach

Odbiorcy wg grupy tary­
fowej od ata miesięcana w z>

1 Ih Uh
40 190 28060 210 320
60 2 230 870
70 к 260 410
75

Ja
k 

yc
hc 270 440

80 280 480
90 o 300 500

100 3?0 550
120 370 z 640
150
200

440
550

770
1000

IV. TARYFA DLA OŚWIETLENIA ULIC.
Oplata za energię — 6,50 z? za każdą 

zwtybą kilowatogodzinę
Op*ata obejmuje koszty utrzymania sie­

ci, nie obejmuje natomiast wymiany ża­
rówek.

V. TARYFA ROLNICZA.
a) Taryfa dwuczłonowa .

Opłata stata — 15,— zł miesięcznie za 
Jeden hektar

Optata za energię — 15,— z| za każdą 
zu?ytą kilowatogodzińę.

Do obliczenia opłaty stałej przyjmuje 
eię Użytkową powierzchnię rolnego obsza­
ru i ogrod'w w 100%, ląk i pastwisk — 
w 50"/'o, zak’ad'w ogrodniczych — w 
200°/e powierzchni rzeczywistej. Wielko^ 
powierzchni okre'la sie na podstawie za­
świadczenia władz gminnych.

6) Taryfa jednoczfonowa
Op'ata manipulacyjna — 100,— zl mie­

sięcznie za każdy licznik
Opłata za energie — 20,— zł za każdą 

zużytą kilowatogodzinę dla gospodarstw 
indywidualnych i — 15,— zł dla maj'tk'w 
państwowych, samorządowych 1 społecz­
nych.

VI. TARYFA DLA DROBNEGO PRZEMY­
SŁU (poniżej 25 kWh)

a) Taryfa dwuczłonowa
Op'ata stała — 300,— zł miesięcznie za 

1 kWh mocy rozrachunkowej
Op'ata za energią. — 7,— zł za każda 

zużytą kilowatogodzinę.
Przy większej ilo?ci odbiornik'»w, jako

TERMIN REJESTRACJI 
PRZEDSIĘBIORSTW PRZEDŁUŻONY 

DO 10 MAJA
.. W związku z dużym w ostatnich dniach 

napływem zgłoszeń przedsiębiorstw handlo­
wych, przemysłowych i usługowych z mia­
sta i powiatu bydgoskiego, zobowiązanych do 
rejestracji, termin rejestracji na polecenie Iz­
by Przemysłowo - Handlowe! przed’uéony zo- 
<tal do 10 maja.

moc rozrachunkową przyjmuje się moc 
znamionowa najwi-kszego odbiornika, nie 
mniej jednak niż 1/5 mocy wszystkich od­
biorników plus 2/3 mocy znamionowej na­
stępnego co do wielkości odbiornika, nie 
mniej jednak jak 1/5 mocy wszystkich od­
biornik'»w plus 1/3 mocy znamionowej 
wszystkich pozostałych odbiorników.

Wynik obliczenia zaokrpgla się w górę 
do pełnych kilowatów.

* h) Taryfa jdnoczłonowa
Opłata manipulacyjna — 150,— zł mie­

sięcznie za każdy licznik
Opłata za energię — 13,— zî za każdą 

zużytą kilowatogodzinr.
ѴП TARYFA DLA WIELKICH ODBIOR­

CÓW (powyżej 25 kWh).
Obowiązuje od dnia 1 kwietnia 1947 r. 

dla kałdej instalacji zasilanej z jednego 
przyłącza na podstawie indywidualnych 
zawiadomień wysyłanych do odbiorców.

VIII. TARYFA DLA ODBIORCOW MIESZA­
NYCH.

Jeżeli pomiar energii pobieranej przez 
instalację podpadającą pod г.'Гпе grupy 
taryfowe odbywa się przy utyciu jednego 
licznika, w'wczas do obrachunku przyj­
muje się opłatę sta'ç, stanowiącą sumę o- 
p;at stałych dla poszczeg/l. instancji i o- 
pjatę za energię. najwyższa z o-
p at, obowiązujących dla powyższych in­
stalacji.

X. OPŁATY POZATARYFOWE (za przy­
łączenia liczników, kontrolę instalacji 
itp.)

a) Opłaty za przyłączenie, ponowne przyłą­
czenie lub przepisanie licznika:

za licznik 1-fazowy » 100,— zł
za licznik 3-fazowy bez trans-

formatori w pomiarowych 300.— zł
za licznik 3-fazowy z transfor-

.matorkami pomiarowymi niskie­
go napięcia 1000,— z|

za licznik 3-fazowy wysokiego
napięcia 5000,— zł

b) Oplata za trzy-dobową prolon-
, gatę wyłączenia licznika przez 

montera 50,— zl

PRACOWNIA JUBILERSKO-GRAWERSKA
ІШ. SWITALSKI 

Włocławek. Plac Wolności 20, tel. 16-63
WYKONYWA: wszelkie prace wchodzące w 
zakres jubilerstwa. W dużym wyborze 
obrączki ślubne srebrne 1 duble złocone. 

Przy pracowni wykonuję pod fachowym kierownictwem: Emble­
maty, (god’a) do sztandarów dla Wojska. Organizacji, Związków 
i Bractw kościelnych ,pam' y‘kowć gwoździe i odznaki organizacyjne
Nadto polecam po cenach fabrycznych SZYŁ DY EMALIOWANE firmy „Tytan'* 
w rćiżnych wielkościach. Oferty i zapytania wysyłam natychmiast.

OGŁOSZENIE O PRZETARGU
Miejskie Zakłady Komunikacyjne w m. st. Warszawie og aszają przetarg nieograniczo­

ny na wykonanie:
karoserii autobusowych na podwoziach samochodowych
marek „Guy“ „G. M. C.“ w ogólnej ilości 50 szt
Oferty w zapieczętowanych kopertach bez znaków firmowych z napisem: „przetarg nie­

ograniczony na wykonanie karoserii*' należy składać w skrzynce dla ofert przetargowych
(Sekretariat), do dnia 10. 5. 1947 r, do godziny 9.

Otwarcie ofert nastąpi w tymże dniu o godzinie 9.30.
Podk'adki przetargowe otrzymać można w Wydziale Zasobów M Z. К w godzinach

urzędowania. (451Y

c) Op'aty za sprawdzenie instalacji 
na zgodność z obowiązującymi 
przepisami:

o’wietlenjowej 100,— zł
siłowej ' 300,— zl

XI. POSTANOWIENIA OGOLNE.
a) Wybór alternatywnej taryfy przez od­

biorcę jest dopuszczalny jeden raz w ro­
ku w ciągu pierwszego i drugiego okresu 
obliczeniowego. W razie nie zgłaszania 
wyboru przez abonenta, taryfę wyznacza

. Zakfad Elektryczny. Przy ka’dej zmia­
nie wysokości ceny energii, abonentowi 
przysługuje prawo zmiany taryfy w cią­
gu pierwszych dw’ch okresów obliczenio­
wych następujących po zmianie cen ener­
gii.

b) W razie nie zapocenia rachunku w termi 
nie przepisanym przez Zak'ad Elektrycz­
ny, urządzenia odbiorcy zostaną oduczo­
ne od sieci. Ponowne przyłączenie nastą­
pi po uiszczeniu op'at przewidzianych w 
punkcie X-tym niniejszych przepis'w.

c) W razie'stwierdzenia fałszywego podania 
ilo#ci izb, mocy dla odbiorc'w ryczato- 
wych, nie zawiadomienia o wzroście mocy 
rozrachunkowej, nie zawiadomienia o u- 
tracie prawa do korzystania z energii e- 
lektrycznej wg. taryfy niższej itp., insta­
lacje winnych mogą być odłączone od sie­
ci Zakładu Elektrycznego na przeciąg do 
trzech miesięcy. Niezależnie od tego, Za­
kład Elektryczny (ciągnie cd abonenta o- 
płatę dodatkową fmr sumie nalewnej za 
energi'* elektryczna od chwili uzyskania 
ulgi (wygi, zastosowania tańszej op'aty) 
do chwili stwierdzenia nîew'a'ciwo'ci.

d) W razie stw;erdzen:a nielegalnego pobo­
ru energii. Zakład Elektryczny (ciągnie 
nałe’no!ż za zużytą energie na podstawie 
oszacowania mocy przyłączonych nielegal 
nie odbiorników i czasu wykorzystania co 
najmniej za jeden rok wstecz.

e) Za energię elektryczną zu/ytą w mieś, 
maju br. zostaną w późniejszym terminie 
wystawione dodatkowe rachunki.
ZAKŁADY ELEKTRYCZNE POMORZA

(—) inż. J. BIJASIEWICZ 
Naczelny Dyrektor

Przypominamy, że przy rejestracji przed­
łożyć należy kartę rejestracyjną, potwierdzc- 
niezgloszenia i wyciąg z rejestru ' handlowego 
(kupcy rejestrowi).

Niedope nienie obowiązku rejestracji po­
ciąga za sobą karę porządkową w wysokości 
zł 3.000,—.

Rejestrację przeprowadza Zrzeszenie Kup­
ców Samodzielnych w Bydgoszczy — ul. Ja- 
e/eiiońska 11 w godz. od 8—13-tej (469)

Kupujemy
folo-aparaiy, kina, filmy 8-16 mm, paferony, 
p'yfy pałefenowe nawet połamane na łom, 
głośniki oraz wszelkie przybory fotograficzne

Polecamy: (470)
nasze warsztaty radiowe

R1
Bydgoszcz, Stary Rynek 20, tel. 1865

готоммм™ 

wskazanie:
Schorzenia kości I sfawów, reumatyzm, 

arlrefyzm, choroby kobiece, serca, 
nerwowe, Ischias

kąpiele solankowe, borowinowe, kwasowęglowe 
InhalEtorium Wodolecznictwo

Bezpłatne prospekty wysyła Zartąd Zdrojowisk r

WYTWÓRNIA
PASTY do OBUWIA I PODŁÓG 

„Gry-Strze-Wo“ 
we Włocławku

ul. Cyganka 25 telef. 16 - 45 
Produkuje luksusowi pastę do obuwia 
PERŁA w 5-ciu kolorach. A M I G O 
do obuwia czarn-*, oraz pastę pod ogową 
luksusową PERŁA w 4-ch kolorach 
• podłogową AMIGO w 4-ch kolorach

Kupujemy woski
za nasze pude ko pAł kg. od pasty pod'ogowej 

płacimy 10 zł

OGŁOSZENIE PRZETARGU
Okręgowy Zarząd Państwowych Nierucho­

mości Ziemskich w Bydgoszczy og asza prze­
targ ofertowy na dzierżawę obwodu rybackie­
go (jeziora) Wolice na rzece Noteci Nr 20, 
wraz z osadą rybacką.

Czas dzierżawy od 1. V. 1947 r. do 31. III. 
1957 r.

Wadium 10 proc, oferowanego czynszu.
Otwarcie ofert nastąpi w Okręgowym Za­

rządzie P. N. Z. w Bydgoszczy w dniu 12 ma­
ja o godz. 10-ej.

Bliilsze warunki dzierżawy oraz właściwe 
wzory ofert można otrzymać w Okręgowym

I Zarządzie P. N. Z., ul. Jagiellońska 2. (458)

Ogłoszenia drobne
POTRZEBNA osoba inteligentna, samotna do 
pomocy w gospodarstwie wiejskim. Wiado- 
mo^ć Włocławek, Pierackieio 29/2._______ (8)
KUPiĘ zaraz p^ac w śrudm.eśc.u. Oierty 
Włocławek, administracja „Gazety Kujaw- 
ikiei" nod nr „76“. _____________ (5)
ZGUüàUNU tecznę skisrzaną. Znaiazca p.o- 
szony jest o zwrot za wynagrodzeniem. Wło­
cławek POW. (przy wąskotorowej). Przybysz 
Antoni — sk^en. (9)
FALiióttilA bl GNAŁO W KOLEJOWYCH C. 
FIEBRANDT w Bydgoszczy ul. Grunwaldz­
ka 32 przyjmie zaraz 15 ślusarzy zwykłych. 
Wymagany egzamin-czeladniczy lub kilkulet­
nia praktyka w zawodzie ślusarskim, dalej 
wpracowanbgo kalkulanta. Zg’oszenia piseną- 
ne lub osob’ste od 8-me1 dn 15-*e<. (473)
KOzDKY nowe przeróbki kc.der wy.jcnu.je 
najsolidniej pracownia kołder Marii Wroń- 
skiej, Bydgoszcz. Al. 1 Maja 58 (skład) Tele- 
fen 33-30, (459)

ÄS !3I

!Г

Państwowa Wytwórnia Prochu - tępnowo
!
■

poszukuje : •

buchalterów i kalkulatorów przemysłowych 

spawaczy, tokarzy, ślusarzy 
oraz większą ilość pracowników niewykwal.fikowanych.

15

Zgłoszenia przyjmuje Wydział Personalny Wytwórni w Łęgnowie.
(4721 S»

SPRZEDAM maszynę do p.sania w doo. ym 
stanie. Wiadomość: Włocławek," Cyganka 13 
m. 5 (1)

PUDZlĘKU WANIĘ
Ks. Cieślakowi, dyrektorowi „Caritas** za 

bezp’atne udzielenie penicyliny dla cięiko 
chorego dziecka, oraz dr Kazimierzowi Le­
wandowskiemu za trafną diagnozę i troskli­
wą opiekę lekarską, składam serdeczne po­
dziękowanie. (141
 W. s. 
jNzEWAZNiAM karlę rejestracyjną, kartę 
owerową, metrykę urodzenia. Pawłowski 
fan, ^"m. Zbytkowo, gm. Fabianki, pow 
'-ic;. . __________________________ (10)
umeAVÄZNiAM Kunę rejestracyjną KK.U 
i dowód tożsamości kenią, kwit na ętręb} 
i kwity podatkowe. Jóźwiak Jan. zam. Czù- 
i’e. pm B'm’ewn. now. W oc’awek. (IP 
ÓNIEWAZiAM kartę rejestracyjną RKl 

i Zstkowski Mieczysław, zam. Nowa Wie 
I W'e’^p. pm. Przede"?, niw. W'"oc’awek. (K 
(UNIEWAŻNIAM zagubioną legitymację 
. ZWM Macek Jaro^'aw, Bydgoszcz — Nakiel 
' Rk-a 16V1.____________________________ (471 '

UNIEWAŻNIAM zagubione: kartą rejestia- 
cyjną RKU W ocławek i odcisk palca. Fy- 
drych Edmund, Swierczynek, gm. Czamanin, 
pow. niesząwsilri. (12)


